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Budujemy wspólny 


hhi 


Układ handiowy 
Szwa carska - czechosłowacki 


PRAGA (PAP), Agencja CTK 
komunikuje, że w Bernie podpisa- 
no dodatkowy protokół do czecho 
słowacko - szwajcarskiej umowy 
handlowej z 1927 r, Przewiduje 
on dostosowanie czechosłowackich 
taryf celnych w stosunkach ze 
Szwajcarią dozmian, jakie zaszły 
w kursach walut od 1927 r. 

Postanowienie te wejdą w życie 
z dniem 10 kwietnia. Rząd szwaj- 
carski przywróci ważność taryf 
szwajcarskich ustalonych w UMO- 
wie z 1927 r, które w roku 1947 
zostały przezeń jednostronnie pod- 
wyższoņe, 


Rezolucja CKW PPS i KC PPR o zadaniach polskiego proletariatu 


CEW PPS I KC PPR na posiedze 
niu wspólnym w dniu 23 kwietnia 
1948 roku po wysłuchaniu refera= 
tów tow. 
Wiesława i Józefa Cyrankiewicza 
jednomyślnie stwierdziły co naste- 
puje: 7 

1) Doświadczenia przeszło trzech 
lat jakie minęły od wyzwolenia 
Polski z jarzma hitietowskiego do 
wiodły ponad wszelką wątpliwość, 
że niepodległość, bezpieczeństwo, 
dobrobyt i rozwój Rzeczpospolitej 
zależą przede wszystkim od siły 


stawowym orężem klasy robotni- 
czej Polski w wales o utrwalenie 
niepodległości i zdobyczy demokra 
cji ludowej był przez. cały okres 
jednelity front obu partii robotni- 
czych, 


Jednolity front wzmocnił klasę 
robotniczą w Polsce, uczynił ją mo 
torem dokonanych przemian we- 
witętrznych, wysuwzjac ją na cros 
ła naroda. 

Dzięki niemu uchroniona została 
Polska przed różnymi 
politycznymi i gospodarczymi i u- 
trwalone zostały podstawy ustrojo- 
we Polski Ludowej. 


Praktyka jednolitofrontowa . do- 
prowadziła do daleko posuniętega 
zbliżenia bu edłamów polskiego 
ruchu robotniczego na płaszczyźnie 
politycznej, ideologicznej i organi- 
zacyjnej, 


W wyniku tego rozwoju ruch ro 
botniczy polski wkracza obecnie w 
nowy etap swej działalności, etap 
przygotowania jedności  organicz- 
nej, wiodący poprzez coraz bardziej 
zacieśniającą się i wszechstronną 
współpracę do pelnego zjednocze- 
fia w szeregach wspólnej partii 
klasy robotniczej. 

Ten naturalny proces jednoczenia 
sie klasy robotniczej w jedną par- 
tię jest równocześnie zwycięską bi- 
twą w międzynarodowej dążności 
ruchu robotniczego na fundamercie 
ideologii marksistowskiej. 


jest czynnym wkładem w jedno- 
* czenie się sił pokoju I postępu w 
całym świecie w oblicza ofensywy 
obozu podżegaczy wojennych, reak- 
cji i prawicy socjaldemokratycznej. 


W ciągu ostatniego roku nastąpi= 
ła dalszą konsolidacja społeczeństwa 
polskiego na platformie realizacji 
haseł manifestu PRWN. 


Osiągnięcia polskiej gospodarki 
planowej w oparciu o coraz szersze 
współdziałanie gospodarcze ze Zwią 
zkiem Radzieckim i krajami demo- 
kracji lfdowej zapewniają umoc- 
nienie snwerenności i coraz Szybsze 
tempo odbudowy kraju oraz stop- 
niowe podnoszenie stopy życiowej 
najszerszych mas. 


Zdecydowanym wysiłkiem rządu, 
społeczeństwa a zwłaszcza klasy ro= 
botniczej złamany został opór reak- 
cji i sparaliżowane zostały w zarod- 
ku zakusy spekułacji. 

Masy pracujące wykonały z nad- 
wyżką zadania jakie postawił im 
plan odbudowy gospodarczej. 


Dzieło odbudowy kraju i pełna 
realizacja planu trzyletniego wyma 
ga jednak jeszcze wytężonej pracy 
całego społeczeństwa, 

Mogą one być calkowicie urzeczy 
wistnione tylko poprzez wzmożone 
współzawodnictwo pracy o coraz lep 
szą organizację pracy, walkę z mar 
notrawstwem pracy, przez wzmoże- 
nie produkcji rolnej, usprawnienie 
handlu i zapewnienie sprawiedliw= 
szego rozdziału dochodu społecznego 
i inicjatywę każdego pracującego na 


mame 
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stwowego i gospodarczego. 


WARSZAWA (SAP). — W dniu 3 kwietnia 1948 r. odbyło się w domu poselskim w Warsza- 


wie trzecie wspólne posiedzenie KC PPR i CKW PPS z udziałem zaproszonych działaczy obydwu 
partii, 


Zebranie zagaił tow. Kazimierz 


w składzie: 
Z ramienia PPR — tow. tow.: Wiesława Gomułki, 
i zwartości ruchu robotniczego. Pod skiego i Kliszkę. Z ramienia PPS — tow, tow.: Cyrankiewicza, Rusinka, Langego, Szwalbego, Ćwi- 

ka i Światkowskiego. 
Pierwszy referat na temat wspólnego obohodu 
Cyrankiewicz, 
Z kolei referat o budowie wsnpólrego domu dla centralnego kierownictwa nowej zjednoczonej 
partii klasy robotniczej wygłosił tow, Gomułka Wiesław, sekretarz generalny PPR. 
Referenci zgłosili po swoich przemówieniach projekty odpowiednich uchwał: tow. Cyrankie- 
wicz przedstawił projekt rezolucji o wspólnych obchodach pierwszomajowych; tow. Gomułka projekt 
uchwały o powołania komitetu budowy domu nowej zjednoczonej partii, 
Zamykając dystusję tow: Üy raukiewiez podkreślił historyczny charakter zebrania poczym pod- 
dał pòd glosowanie „obie rózolucje. Zostały 


sekretarz generalny PPS. 


wszystkich zzczeblach aparatu pań-|kańskiego przeciw postępowi i rady|shalla stały się narzędziem politycz- 
pe „jkałnym dążeniom społecznym całe- |nego 

ensywa reakcji międzynarodo-|go świata wzmogła się ostatnio. 
Władysława Gomulki- |wej pod wodzą kapitalizmu amery- 


i gospodarczego 


Rusinek przewodniczacy CKW PPS powołując prezydium 


uchwalone jedno myślnie. 


Bez uchwał i rezolucji 


Szał krwawego terroru w Grecji, wyrażają- 
cego się w masowych egzekucjach na postę- 
powych działaczach demokratycznych, wsitrząu 
są sumieniem całego cywiłizewanego świata. 
Na ulicach Aten skrzypią szubienice, rozlega 
ją się sałwy egzekucyjne, giną ludzie, których 
jedynym przestępstwem jest umiłowanie wol- 
ności, nienawiść do przemocy i ucisku, prze- 
ciwstawienie się zbrodniczym planom amery- 
kańskiej finansjery, tworzącej z wolnego kra- 
ja podległą sobie kolonie, a z jego miesz. 
kańców bezwolnych niewolników. Najemnicy 
faszystowscy, wyposażeni w broń, płynącą bez 
ograniczenia na pokładach statków amery- 
kańskich, wykonują niewolniczo polecenia swo. 
ich mocodawców. 

Rosnąca Świadomość wolnych Greków, 
wzmagający się bunt ludu  protestującego 
czynnie i zbrojnie przeciwko obcej interwencji, 
dyktuje pogromcom wolności drakońskie for. 
my j krwawe sposoby xrozprawiania się z 
obrońcami niezależności i rzecznikami postę- 
pu. Rządy kapitalistyczne i działający z ich 
polecenia przedstawiciele ugody i reformiz- 
mu, albo jawnym współdziałaniem, albo wy- 
mownym milczeniem dają swoją zgodę na 
ujarzmienie hohaterskiego narodu. Stara po. 
lityka nieinterwencji, stosowana na powszech- 
nie znanym przykładzie hiszpańskim, sprawi. 
ła, że do dzisiejszego dnia ten bastion wstecz- 
nictwa i zbrodni istnieje i znieść go nie zdo. 
łała nawet ostatnia wojna. 

W najbliższym tygodniu rozpocznie się w 
Paryżu międzynarodowa konferencja w spra. 
wie pomocy dla demokratycznej Grecji. W 
konferencji tej wezmą udział przedstawiciele 
Australii, Belgii, Indii, W. Brytanii, Jugosła. 
wii, Luksemburga, Polski, Szwajcarii i Stanów 
Zjednoczonych. Na konferencji wygłoszone Zo- 
staną referaty, poparte jaskrawymi faktami 
obcej ingerencji w sprawy Grecji, Zebrany 
mąteriał dowodowy wykaże dobitnie, jaki jest 
udział zainteresowanych sfer  kapitalistycz- 
nych, lokujących swój ponury wkład w dzieło 
njarzmienia narodu greckiego. Bezlitośnie za- 
stanie zerwana maska obłudy i oszustwa. Od- 
kryte zostaną zamaskowane kulisy planu Mar. 
shalla, mającego na celu odbudowę hitlerow= 
skich Niemiec i budowę nowych, dalszych fa- 


szystawskich ognisk zapainych na Świecie. 

Cały cywilizowany świat mmsi się dowie. 
dzieć, mą PRAWO I OBOWIĄZEK przeciw- 
stawić się wszystkimi rozporządzalnymi siła.. 
mi permanentnemu pógromowi 1arodu gre- 
ekiego, trzebionego w bezlitosny sposób przez 
obcych najmitów, Nikomu nie wolno milczeć, 
Konferencja paryska musi się zakończyć po- 
wzięciem takich uchwał i ustanowieniem tax 
kich środków, które by dopomogły w naj. 
krótszym czasie do zwycięstwa demokracji w 
tym kraju. Ofensywa kapitalistyczna znajdu- 
je się w obecnym okresie dziejowym u szczy- 
tu swego napięcia. Dlatego nie można i nie 
należy przeciwstawiać się jej za pomocą 
uchwał i rezolucji. Cały świat postępu musi 
odpowiedzieć na gwałt, wymierzony przeciw 
narodówi greckiemu, KONKRETNYM CZY. 
NEM, ZORGANIZOWANA POMOCA I PO 
WSZECHNA SOLIDARNOSCIA, 

Wszełkie próby obserwacji spokojnego 
przypatrywania się rozgrywającemu się dra- 
matowi, są pomocą udzielaną oprawcom, Mil. 
czenie i ciszą nad grobem mordowanych bo- 
haterów greckich, to wzmożenie terroru, to co- 
raz śŚmielsze i bezwzględniejsze stosowanie 
środków zagłady przez świat kapitalistyczny. 
Proletariat całego Świata, przeciwstawiający 
się wszelkim próbom nacisku ze strony kapi. 
talu na wszystkich odcinkach, znajdzie w s0- 
bie dość siły, aby unicestwić zamiary imperia 
lizmu, polegające na kolejnym niszczeniu i 
podporządkowywaniu sobie suwerennych 
państw i narodów. Idący przez cały świat pro- 
ces jednoczenia szeregów proletariackich dla 
poskromienia i złamania ofensywy kapitali. 
stycznęj, musi również znaleźć swój wyraz w 
stanowczym i bezkompromisowym rozwiązaniu 
problemu greckiego. Robotnicy walczącej Gre. 
cji mają prawo oczekiwać od swoich braci, 
mówiących wszystkimi językami Świata, peł. 
nej POMOCY i całkowitego POPARCIA. 

Dlatego wyniki konferencji paryskiej w 
sprawie Grecji, muszą być zarówno w swej 
FORMIE jak i TREŚCI takie, aby temu na- 
rodowi zostałą zwrócona wolność, pokój 
i prawo samostanowienia o swojej przyszłości. 

ARTUR KARACZEWSKI 
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ujarzmienia | juszników > 
wolnych Iudów przez imperializm |szystowskich sił we wszystkieh krą 
Doktryna Trumana i plan Mar-lamerykański. 


Bermana Zambrowskiego, Minca, Spychal- 


święta pierw szomajowego wygłosił tow. Józef 


Podżegacze wojenni szukają 50= 


wśród reakcyjnych i fa~ 


jach i wśród prokitlerowskich żywio 
łów w Niemczech i nie cofają się 
rzed odbudową niemieckiej potęgi 
gospodarczej zagrażającej pokojowi 
świata, 


Próby jednostronnego uregułowa” 
nia sprawy niemieckiej przez ma= 
carstwa zachodnie, łamanie umów 
poczdamskich, prowckacje i szerze- 
nie historii wojennej — wszystko 
to zamierza do wydareia ludom Eu- 
ropy zdobyczy narodowych i spo- 
łecznych wywalczonych dzięki zwy 
cięstwom nad €aszyzmem i de pod= 
ważenia bezpieczeństwa międzyna* 
rodowego. 


Równocześnie jednak nastepuje 
konsolidacja wszystkich sił pokojo” 
wych i postępowych. Obóz zgrupo* 
wany wokół Związku Radzieckiego 
i państw domokracji ludowej rośnie 
w siły I zdecydowaną polityką obro- 
ny pokoju, zdobywa sobie -coraz 
jiększą sympatię: W szerokich ma” 
sach ludowych wszystkich krajów. 

Lud Czechostowacji odparł zwy= 
cięsko atak własnej i zagranicznej 
reakcji na demokrację ludową. 

W. Chinach i Grecji- rozwija się 
pomyślnie wałka mas ludowych 
przeciwko faszyzmowi i interwencji 
imperialistycznej, We Włoszech ma 
sy ludowe toczą zawziqtą walkę pod 
wodzą frontu demokratycznego opar 
tego na jednolitym froncie socjałi= 
stów i komunistów. Również „we 
Francji i w innych krajach mimo 
oczywistej zdrady prawicowych przy 
wódców socjalizmu masy ludowe to 
cza dalej zaciętą walkę o swe pra- 
wa. 

W krajach demokracji ludowej, 
w Rumunii na Węgrzech i w Bul- 
garii dokonało się iub dokonywa 
całkowite zjednoczenie ruchu robot 
niczego na płaszczyźnie klasowo-Tre= 
wolucz jnej. 

(Dalszy ciąg na Str. 2) 
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6 miliardów 800 mil. 
dolarów wydadzą USA 


na pian. ekonomicznej inwazj 

WASZYNGTON (PAP). Prezy* 
dent Truman podpisał przyjętą 
przez Kongres ustawe o „Pomocy 
dla Krajów Zagranicznych“. 

Ustawa ta przewiduje wydatki w 
wysowości 5 milinrdów 300 milio 
nów dolarów na finansowanie — 
F| planu Marshalla. 
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4 Podpisana ustawa przewiduje 
również wydatki na „pomoc dla 
Grecji, Turcji i Chin, ©6raz za- 


twierdzenie tzw. „tymczasowej po- 
mocy* dla francji, Włoch i 
Austrii. 

Łączne wydatki przewidziane w 
ustawie, wynoszą 6 miliardów 
800 milionów dolarów w okresie do 
czerwca 1949 r. 


W związku z podpisaniem usta- 
wy, podaje się w kołach dzienni- 
karskich, że w najkliższych dniach 
prez. Truman powsła do życia spec 
jalna agencje rządową, która kon- 
trolować będzie żyrie gospodāreze 
krajów marshallowskich. Na czele 
tej agencji — jak podają — stanie 
znamy przemysłowiec amerykajt= 
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zpieczeństwa rozpatrzy propozycje US 


57 państw ma sprawować powiernictwo w Palestynie 


JEROZOLIMA (PAP). Silny oddział Haganah (Żydowskiej organizacji 


wojskowej) zdobył w sobotę po 


nocnym ataku umocnienia arabskie 


w pobliżu wioski Castel w odległości 135 klm na zachód od Jerozoł 
> » NY 4 5108 ` h my. 
Arabowie, którzy w pobliżu wioski Castel zbudowali 15 silnych umoa- 


nień. kontrolowali z nich drogę z 
wszelki dowóz 
Zdobycie 


Tel Avivu do Jerozolimy, odcinając 


żywności dla żydows kiej ludności tego miasta. 
nmocnień w pobliżu wioski Castel pozwoli Żydom na do- 


konanie ataku na „dolinę zasadzek* w Bab cl Vaad, cełem zlikwidowa- 


nia reszty umocnień arabskich. 


NOWY JORE (PAP). Komisja pa- 
leęstyńska ONZ uchwaliła wszystki- 
mi głosami, przeciwko głosowi de- 
"legata Danii, rezolucję, w której 
„stwisrdza, iż zamierza kontynuować 


widuje, że powiernictwo nad Pale- 
styną sprawować będzie 57 państw. 

Powołując się na wiadomości ze 
źrótłeł miarodajnych, agencja Reutc- 
ra podaje następujące główne punk- 


swą pracę da chwili podjęcia decy= |ty projektu amerykańskiego. 


zj przez specjalną sesję Zgroma- 
dzenia Goneralnego w sprawie dal- 
szego zarządu w Palestynie. 


LONDYN (PAP). Agencja Reutera | tora, 


Naczelna władza wykonawcza 
spoczywać ma w ręku guberna- 


który będzie sprawował swa 


donosi, że Stany Zjednoczone mają| władzę pod kontrolą Rady Powier- 
przedstawić na tajnym posiedzeniu | niczej ONZ. 


Rady 


Bezpieczeństwa w poniedzia- 
łek projckt powiernictwa ONZ nad 


Powołana zostanie do życia Ra- 
da Administracyjna w skład któ 


 Palestyną. Projekt ten rzekomo wzo | rej wejdą kierownicy głównych dzia 
je się na opracowanym już pro-|łów administracji, mianowani przez 


jekcie statutu dla Jerozolimy i prze- Gubernatora. 


Budujemy wspólny dom 


(Dokończenie ze str. 1-szej) j 
Polska Fartia Socjalistyczna i Pol-|Sie w podróż do albo z Berlina 


Rośnie opór przeciw awanturni- 
czej polityce podźegaczy wojennych 
w. Stanach Zjednoczonych. 

"W obliczu tych wydarzeń na are- 
nie międzynarodowej oraz wobec 
doniosłych zadań stojących przed 
narodem palskim interes państwa 
polskiego I mas ludowych nakazuje 
jeszcze większe zwarcie szeregów 
mas pracujących i wzmożenie ich 
aktywności. 


Te cele przyświecać będą tego- 


rocznej kampanii i-majowej, która 


ogarnie wiełomilienowe masy lu- 
dzi pracy. 

We wszystkich miastach I miastecz 
kach i osadach fabrycznych powołać 
należy komitety 1-majowe pod prze 
wwodniciwem PPR i PPS i Związ= 
ków Zawodowych z udziałem przed 
stawicieli innych partii demokratycz 
nych. 

Pochody i-majowe stang się w 
tym roku symbolem dalszego zacie- 
śniania się sojuszu robotniczo-chłop 


"skiego jako jednego z kamieni we- 


j 


z 


gielnych demokracji ludowej. 

Pochody 1-majowe zadokumentu- 
ją ideowe i organizacyjne zbliżenie 
naszej młodzieży, którą ożywia je- 
den wspólny cel — służba Polsce 
Ludowej. 

Wzywając klasę robotniczą, masy 
pracujące i całe społeczeństwo pol- 
skie do uroczystego obchodu 1 Maja 


Granaty na 


ska Partia Robotnicza ustalają zgod | autostradami, 
nie, że obchód tegorocznego święta |mieć przepustki 


Gubernator będzie miał prawo 

worbowania i organizowania spe 
cjalnych oddziałów policyjnych, któ- 
rych zadaniem będzie utrzymanie 
porządku. 

Powołana zostanie do życia Ra- 

dą Ustawodawcza, złożona ze 
100 członków, wybieranych w głoso- 
waniu powszechnym i reprezentują- 


[cych wszystkie odłamy ludności pa- 
lestyńskiej. 
Utworzony zostanie urząd gos- 
podarczy, złożony z przedstaewi- 
cieli Żydów i Arabów — jako ciało 
doradcze przy gubernmatorze. 
Projekt przewiduje mianowanie 
przez Radę Powierniczą Sądu Naj- 
| wyższego, 


sianowiska sędziów niższych instan= 
cji. 
W . projekcie amerykańskim nie 
zostały rozwiązane zagndnienia, któ 
re — jak sądzą — nasuną najwięk= 
sze trudności. 


1 
Ba to zagadnienia dotyczące jed- 


Iności gospodarczej Palestyny, mulo- 
który obsadzi wszystkie (nomii tokalnej oraz imigracji, 


Z ałagodzenie sytuacji w Niemczech 


Na czym polegały nowe zarządzenia radzieckie? 


_ BERLIN (PAP) Nowe zarządze 
nie radzieckie w sprawie ruchu 
międzystrefowego nie dotycza w 
ogóle Niemców i w dziedzinie tran 
zytu Niemców nie wywołują żad- 
nych zmian, Niemcy zawsze musieli 
mieć przy sobie przepustki między 
strefowe w wypadku podróżowania 
między strefami zachodnimi a Berli 
nem i przepisy radzieckie sytnacji 
tej nie zmieniają. 

Co się tyczy osób z personelu 
ulianckiego, to oSoby te, udając 


zawsze musiały 
h 
poświadczone w 


majowego odbędzie się pod hasła- punkcie swego wyjazdu. Odnośnie 


mi: 


tych osób zmiana polega na tym, 


Do walki o utrwalenie pokoju. |że władze radzieckie żądają, aby 
o sitwerenne prawa narodów o po | przepustki miały tekst angielski i 


stęp, o demokrację! 


Przeciw podżegaczom wojen“ 


nym, reakcji międzynarodowej i d 


imperializmowi! 


rosyjski by termin ważności ódpo- 
wiadał dokładnie dacie przyjazdu 
Podróżnjący koleją musieli mieć 
otychczas jedynie zwykły doku- 
ment wydany przez władze danej 


Precz z próbami odbudowy a-jstretfy okupacyjnej danego sekto- 


gresywnych Niemiec! 

Przez gospodarke planową i 
współzawodnictwo pracy do od” 
budowy, gospodarczej Polski do~ 
brobytu mas i socjalizmu! 


Niech żyje solidarność mas lu- | chodnich 


dowych walczących o wolność! 
Niech żyje fromt wiodący do 


ru berlińskiego. 

Obecnie władze radzieckie doma- 
gają się, aby w wypadku „podróży: 
koleją, obowiążywał, taki sam do 
kument, jak w wypadku podróży 
autostradami, prowadzącymi z za- 
stref okupacyjnych do 
Berlina, nie żądają jednak wiz ra- 
dziećkich. 


jedności organicznej polskiego ru PROJEKT PAŃSYWA ZACHOD- 


chu robotniczego! 

Niech żyje pokojowa współpra 
ca narodów Związku Radzieckie” 
go i krajów demokracji ludowej! 


NIO - NIEMIFCEIEGO 
NOWY JORE (PAP). Prasa dono- 
si, że Stany Zjednoczone przedłoży- 
ły Wielkiej Brytanii i Francji plan 
utworzenia państwa zachodnio-tie- 


Niech żyje Wolna i Niepodle= | mieckiego. Plan ten, którego auto- 


gła, Demokratyczna i 
Polska! 
Niech żyje Socjalizm! 


robotników 


Przeńńwykorcze zbrodnie we Włoszech 


RZYM (PAP). W związku z za- 
bójstwem sekretarza” Federacji 
Roólmków Caiglero Cangialosi zwo- 
łane zostąło na dzień 6 bm. zebra 
nie egzekutywy konfederacji pra- 
cy, 

Kierownictwo Frontu Demokra- 
tyczno-Ludowego na Sycylii, -wy- 
słało do prezydenta republiki de 
Nicola telegram, w którym doma- 
ga się by wglądnął w tę sprawę 
oraz oskarża rząd, że swą stron- 
niczą polityką zagraża wolności 
wyborów. 

Wobec powszechnego oburzenia 
wywołanego hową zbrodnią mini- 
ster Scelba. uznał za konieczne ogło 
szenie komunikatu, w którym po 


maz pierwszy określił incydent sy- 
„ cyltjski właściwym mianem „hanie 


z 


i 
j 


b 


bnej zbrodni”. 
. Generalna Konfederacja 


Kolonie europejskie w Ameryce 


- przedmiotem obrad konferencji w Bogocie 


"NOWY JORK (PAP). Na konfe- 
rencji panamerykańskiej w Bogocie 
została powołana do życia komisja, 
która ma się zająć rozważeniejm pro 
blemu kolonii państw europejskich 
ma półkul zachodniej, 

W skład komisji weszli przedsta= 
wiciele 14 państw: Argentyny, Bo- 
liwi, Brazylii, Kolumbii, Chile, 
USA, Guatemali, Hondurasu, Fiaca- 
ragui, Paragwaju, Domingo, Urug- 
waju; Wenezueli i Meksyku. 


proklamowała w całej Sycylii 2- 
godzinny strajk powszechny. 
Tymczasem w miejscowości 8o- 


mima Yesuviana doszło do nowej 
faszystów | no wywołać pewne 


bestialskiej agrosji 


przeciw grupie uzbrojonych robot- 


ników. 


Ludowa |-rem ma być gen. Clay i jego dorad- 


ea polityczny, ambasador Murphy, 
opracówany został w Berlinie przy 
współudziale przedstawicieli Francji 
i Anglii, Przewiduje on m. im: 
Przeprowadzenie w Niemczech 
wyborów do parląmentu, 


Mianowanie przez parament 
rządu Niemiec zachodnich. 


Powołanie w późniejszym ter- 
minie zgromadzenia konstytu- 


cyjnego dl» opracowania i uchwale- 
nią konstytucji. 

Projckt amerykański miał podob- 
zastrzeżenia ze 
strony Anglii, a zwłaszcza Francji, 
która obawia się, że takie rozwią- 


' Reale, 
Pracy | 


Robotnicy, wracający samocho- 
dem z zebrania, na którym przema 
wiał b. ambasądor włoski w Polsce 
Eugenio Reale, napadnięci zostali 
w otwartym polu przez grupę fa- 
Szystów, ukryta koło drogi. 

Korzystając z ciemności napast- 
nicy rzucili w stronę samochodu A > ( 
granaty ręczne i %rzelali samo-| W dniu wczorajszym w godzi- 
chód z rewolwerów. 7 robotników |13C1 wieczornych odbyła się wiel- 
zostało rannych, 3-ch w staniejka manifestacja młodzicży i star- 
ciężkim przewieziono do szpitala |Szego społeezeństwa łódzkiego w 
w Neapolu, dokąd przybył również związku z rozpoczęciem rejestracji 
do „Służby Polsce". Na Placu Bar- 
lickiego i przyległych ulicach zgro 
madziło się około 80 tysięcy mie- 
szkańców naszego miasta — mło- 
dzieży szkolnej, członków OMTUR 
i ZWM oraz członków organizacji 
polityczno-społecznych. Nad ryn- 
KOMÓR: zozhalrzyć nd TREJE: kiem powiewał 183 sztandarów i 
cje, zgłoszone przez Gautemalę, sa PEPELEA R oEnoaczowy- 

Pierwsza rezolucja stwierdza, żej mi hasłami. 
kolonie państw europejskich na pół.| W imieniu społeczeństwa Łodzi 
kuli zachodniej „stanowia grożbę| przemówił prezydent miasta tow. 
dla pokoju i bezpieczeństwa tTeDu-|H, Stawiński, Robotnicza Łódź 
blik amerykańskich”, y powiedział on wita w dniu dziesiej- 

Druga rezolucja domaga się po- szym młodzież wstępującą W Sze- 


KA 
a 


wołania specjalnej podkomisji, któ- 


zanie problemu niemieckiego mia- 
toby nienożądany wplyw na przysz- 
łość Zagłębia Ruhry. 


SYTUACJA W BERLINIE 


BERLIN (PAP) W piątek, na 
posiedzeniu zastępców komendan- 


ki płk. Jelizarow zakomunikował, 
że władze radzieckie postanowiły 
wycofać swych przedstawicieli z 
-iu komitetów alianckiego zarzą- 
du Berlina. 


POSIEDZENIE ZASTĘPCÓW 
KOMENDANTÓW BERLINA 
BERLIN (PAP). 
brytyjskich 


oświadczył w piatek, że 


Berlinem a strefami zachodnimi u-] fra 
lać 


trzymany jest normaln kolejowy 
ruch towarowy. 


tów Berlina, przoństawiciel z 


między | naciskiem 


W ciagu ubiegłych 24 godzin do 
Berlina przybyło z Niemiec zachod 
nich około 40 wagonów żywności 
i blisko 7 tysięcy ton węgla. W dro 
dze znajduję się 5 tysiecy ton we- 
gla oraz 100 wagonów żywności. 


AMERYKANIE DAŻA DO ZA- 
OSTRZENIA SYTUACJI 


BERLIN Agencja ADN, donosi, 
powołując się na informacje z kół 
zbliżonych do rządu francuskiego, 
że francuskie władze okupacyjne 
w Niemczech poczytkowo gotowe 
były zastosować się do zarządzeń 


Pzedstawicćel | kontrolnych, wydanych przez wła- 
władz okupacyjnych |dze radzieckie, później jednak, pod 


Waszyngtonu, władze 
ancuyskie zmuszone zostały odwo- 
wszystkie pociągi wojskowe do 
Berlina. 


Zacięte dyskusje 


na konferencji w Genewie 


GENEWA (PAP). Komisja nr 4 
mająca charakter prawniczy, zaj- 
mowała się dotyehezas dwiema spra 
wami. a mianowicie: sprawą oszczer 
stwa dziennikarskiego oraz sprawą 
paragrafu 17 i 18 deklaracji praw 
człewieka ONZ. 


Delegacja polska zaproponowała 
rozszerzenic pojęcia oszezerstwa ini- 
dywidnalnego na pojęcie oszczerst- 

3 zbiorowego wobec państw, ras, 
narodów i religii. 


Na wstepie obrad komisji nr 1, 
zajmującej się podstawowymi zása- 
dami wolności prasy, informacji 0- 
raz zagadnieniami ogólnymi, przed- 
stawiciel Pakistanu, wśród ogólnej 
wesołości, wycofał swój niefortunny 
prowokącyjny wniosek, złożony nA 
poprzedniej sesji komisji, który społ 
kat się z nałeżyta odprawa ze strony 
delezacji ZSRR, Polski, Węgier i 
Czechosłowacji. 

Następnie komisja przeszła do dy- 
skusji nad dalszymi poprawkami ra- 
dzieckimi do rezolucji amerykań- 
skiej. 

Delegat polski minister Grosz pod 
trzymał poprawkę radziecką. Zaznd- 
nienie podżegaczy wojennych — po- 
wiedział min. Grosz — jest w chwili 
obecnej sprawą najważniejszą ze 


śwę przemówienie 
cześć nowej organizacji, entuzja- 
stycznie podehwycohym przez ze- 
brae masy. 

Z kolei przemawiał 
organizacji młodzieżowych teow. 
Jabłoński oraz komendant wcje- 
wódzki „Służby Polsce" płk. Koż- 
Tuk. 

Uczeń Państwowego Gimnazjum 
i Liceum Henryk Arabski odczytał 
w imieniu rady medagogicznej i 
uczniów tej szkoły rezolucję, 
twierdzającą, że młodzież naszeg: 
miasta rozumie doskonale ciążące 
na niej obowiązki wobec adbudo- 
wującej się Pólski i pracą w szere- 
gach „Służby Polsce“ wniesie swój 
wkład w dzieło budowy lepszej 
przyszłości naszego narodu. 

„Powszechna Organizacja „,„Shtiż- 


w. imieniu 


okrzykiem na | 


względu na panującą w- szeregu 
krajów zachodnich histerię wojen- 
ną. 

Delegat Anglii przedstawił w czar 
nych kołorach stan prasy anglel- 
skiej z powodu braku papieru. Ró- 
wnież delegat francuski żalił się na 
ciężką sytuację prasową w Swoim 
kraju, wynikającą z tego SsAlnego 
powod. 

Delegat Indii skrytykował ostro 
Stany Zjednoczone, oskarżając © 
zmonopolizowanie technicznych środ 
ków informacji. W odpowiedzi dele- 
gat amerykański z rozbrajającą 
szczerością przyznał, że braki te Wwy- 
nikaja stąd, że inne państwa nie por 
siadają dostatecznej ilości dewiz, któ 
re umożliwiłyby imt dokonywanie w 
Ameryce zakupów papieru, maszyň, 
aparatów radiowych ita. 


Delegat Polski Konopka poparł 
wiicsck Francuski Wraz z popraw- 
ką Pakistanu, przypominające uchwa 
łe UNESCO w sprawie pomocy kra- 
jom zniszczonym przez wojnę. 

Po dyskusji odbyło się głosowanie 
nad wnioskiem francuskim z po- 
prawka Pakistanu, Wniosek został 
przyjęty wszystkimi głosanii przy 2 


Gao" wlej się, 


80 tys. młodzieży łódzkiej 


manifestuje na cześć organizacji „Służba Polsce" 


rałodzieży polskiej, pozwoli nam 
zadłokumentować całemu  Świańi 
kapitalistycznemau, że nawet bez f0- 
go dolarowej pomocy zbudujemy 
Polskę taką, o Której marzyły ca- 


łe pokolenia, a ka której dziś 
triumfalnie kroczymy* — czytamy 


w zakończeniu rezolucji 

Na zakończenie wspaniałej mani- 
festacji OMTURowiec tow. Gier- 
łowski , odczytał tekst depesz. w 
których młodzież łód.ka zapewnia 
Prezydenta RP. Bieruła i Kọ- 
mendanta Głównego „Służby Pol- 
ce* płk. Braniewskiego 0 Swym 
entuzjastycznym stosunku do no- 
wej organizacji. 

W czasie manifestacji nad Pla- 
cem Barlickiego przelatywały sa- 
moloty, rozrzucajace nuiótki a w 
mrokach zapadającego wizczoru 


ra zajęłaby się zadaniem prawnych 
aspektów zagadnienia kolonii ewro- 
pejskich w Ameryce, : 


regi organizacji „Służbą Polsce“ ja 
ko współbudowniczych Polski Lu- 
dowej. Tow. Stawiński zakończył potężne Siły, 


ba Polsce* pomoże nam wyknzać 
drzemiące w masie 


raz po raz wysttzeliwały w niebo 
rakiety świetlne, 


= WZ WEZ "> WERE, p EP 
z L - z 


[p 


Nr 92 (877) 


© wolność trzeba walczyć — jak o chleb 


"ĘNPAFWECES NE FT 


ON ak WAS" WEG" 


KURIER POPULARNY 


Oszczerstwa i zwielokrotnienie sił robotniczych 


Przebiegi krwawych i bezkrwa- |lamentarnych — to grożba dla po- 


wych rewolucji dowodzą, że nie. 
jednokrotnie łatwiej jest stanąć do 
walki o sprawiedliwy ustrój o 
wolność i prawa dla mas, niż rea- 
lizować osiągnięcia po zdobyciu 
władzy w momencie, kiedy obowią- 
zywać muszą rewolucyjne metody 
rządzenia. W okresie walki poję- 
cie wolności jest wypełnione ra- 
czej marzeniami niż rzeczywisto- 
ścią, a-dopiero po zwycięstwie mu- 
si się ono wypełnić konkretną tre- 
ścią. Wówczas okazuje się, że za. 
chowanie wolności dla wrogów 
równać się może niewoli dla ZWwy= 
cięskich rewolucjonistów. Na tym 
właśnie tle w okresie ostatniej 
walki rodzi się niejednokrotnie roz 
czarowanie ludzi — szczerze nieraz 
oddanych sprawie postępu. Waż- 
niejsze są dla nich wczorajsze ma- 
rzenia niż twarda, rewolucyjna 
rzeczywistość po zwycięstwie, 


Marzyciele i władze 


Te: CYRANKIEWICZ w prze 
mówieniu wygłoszonym na 
Radzie Stołecznej PPS w Warsza. 
wie w ten sposób tłumaczy „psy- 
chologiczne motywy odchodzenia 
od obozu rewolucyjnego ludzi, któ 
rzy byli z nim związani w momen 
cie bezpośredniej walki rewolucyj- 
nej“ Ludzie ci rozumieli, gdy poli- 
cjant strzelał na ulicy, rozumieli 
logikę walki. W momencie jednak, 
gdy walczyć trzeba konsekwentnie 
o utrzymanie zdobytej w rewolucji 
władzy, o zabezpieczenie przemian 
społecznych i ich utrwalenie — w 
tym momencie ludzie ci wyskakit. 
ją z pseuido-humanistycznymi za- 
strzeżeniami,, Zaczynają się zasta- 
nawiać, czy nie rządzimy za suro- 


_ wo. Byłoby rzeczą dla ruchu robot 


„ność za 


niczego i dla rewolucji niebezpiecz 
ną, gdyby ci pseudo-humaniści i ma 
rzyciele mieli ponosić odpowiedzial 
sprawowanie władzy. 
Przedwczesne bowiem nawroty — 
powiedziałbym — kaprysy libera- 
lizmu w okresie, w którym rewolu. 
cja jeszcze nie okrzepła, powodu- 
ją potem jeszcze większe koszta u 
trzymania władzy wobec rozzuch.. 
walenia swym liberalizmem wro- 
gów rewolucji". 

Nie należy przy tym sądzić, że 
owe kaprysy liberalizmu są wyłą- 
cznie wyrazem rozterki wewnętrz- 
nej wezorajszych rewolucjonistów. 


Nie jest sprawą przypadku, że o| 


wolności, liberaliźmie i swobodach 
mówią w Poisce bardzo często lu- 
dzie, którzy są zdeklarowanymi 
zwolennikami ustroju kapitalisty 
cznego, dla których wolność jest 
wyłącznie możliwością bogacenia 


się, wyzysku człowieka pracy. 


Kłamstwa o wolności 


WZOWDZI prasy opozżycyj- 
nej w Polsce pełne są dekla- 
macji o zasadzie wolności jedno- 
stki. „Przegląd Powszechny“. np. 
pisząc o „Wiośnie Ludów“ twier- 
dzi wręcz, że „zwycięskie miesz- 
czaństwo doprowadziło szerokie 
masy do dobrobytu, swobód polity 
eznych i bezpieczeństwa osobistego“ 
Wzruszają go postacie liberałów, 
Którzy „musieli się borykać z każ. 
dym, kto wolność naruszał, beż 
względu na to kim był i jaką re. 
prezentował silę.“ 

Te głosy opozycjonistów zestra- 
jają się z kolei z frazeologią wol. 
nościową prasy reakcyjnej całego 
świata, Najkonsekwentniejszy kon 
serwatysta, wypróbowany polityk 
kapitalistyczny, pozostający na ich 
usługach dziennikarz — wszyscy 
oni mówią o wolności i swobodach 
nie szczędząc Związkowi Radziec- 
kiemu i krajom demokracji ludo. 
wej największych oszczerstw. 

Likwidacja agentów państw ka- 
pitalistycznych w Polsce czy na 
Węgrzech to zamach na wolność. 
Zmiany w rządzie czechosłowac- 
kim, zmierzające do pełnego urze- 
czywistnienia reform ustrojowych 
— przeprowadzane zresztą z zacho 
waniem obowiązujących form par 


żeli nawet nie kierują Się oni złą 
koju światowego, to czyn dykta- |wolą — prowadzi bardzo daleko. 
torski, Ordynaray nacisk na wy-!Postawa tego rodzaju przede wszy 
borców włoskich niedwuznączna jstkim rozbraja moralnie, demi. 
grożba Marshalla, skierowana pod |lizuje, prowadzi do stępienia „0- 
adresem narodu włoskiego, że je-|strza walki z wrogami — walki o 
żeli odda swe głosy na lewicę, nie|lepsze jutro na każdym odcinku 
dostanie chleba — to przejaw walk |życia. Jakże łatwo w takich warun 
o wolność. kach poszczególne przejawy tru- 
Przykładów podobnych można|dności gospodarczych, niedostate- 
podać tysiące. W każdym bowiem |czną jeszcze wysokość zarobków 
zakątku świata toczy się walka z|określać jako owoc systemu, a nie 
wrogą niepodległości penetracją |przejściowy wyłącznie stan. 
kapitalistyczną i wszędzie próbuje| Zagadnienie to nabiera specjal- 
się ona osłaniać kłamstwem. 


0 wolność trzeba 
walczyć 


który określamy słowami: 
jakościowe 


pie, 
przez 


nej wymowy na obecnym etapie 
działalności naszej Partii — eta- 


podnoszenie 
współpracy jędnolitofrontowej ku 


Komedia »hiszpańska« 
Na interwencję Departamentu 
Stanu uchylona została popraw- 
ka Izby Reprezentantów, rozcią- 
ającąa „plan Marshalla" ną iran 
, Midstowską Hiszpanię. Jedna z a- 
wała dbałość o zasady wolnoŚcio- merykańskich agencji prasowych 
we i liberalizm w rządzeniu. Ma- gorjosta, że „Truman jest zdecy 
io a a Pona dg |dowany, założyć” veto w wypad. 
yk między T ehani robotni- Wu, "die AREA: „każ, dj 
czymi trudnych, lub wręcz niemoż Paa TEJ). COPTER ONEN 
liwych do przezwyciężenia. Cala ta afera zdaleka zalatuje 
Trzeba, aby kłamstwa te znalaz-Ękomedďią, obliczoną na wywoła- 
ły wszędzie należytą odpowiedż.fnie odpowiedniego wrażenia w o* 
Wolność droga jest całemu obozo-Fkresie przedwyborczym w Amery 
wi robotniczerau, wszystkim Kon-fce, Przecież Truman już kiedyś 
sekwentnym marksistom. Ale re-fnopisywał się swą „demokratycz 
wolucyjność, na kiórą słusznie się iością”', zakładając veto przeciw- 
powołujemy, to w pierwszej mie-g,_ an śróbokaśczym * Usławeką 
Ee ONE Lzy 3 seti Taft-.Hartley, poto, by w rok póź 
wrogiem, który staje w poprzeką . . k LAS ż ieh 
naszym poczynaniom, Bez tej wal-§mey skorzystać z postanowie 
ki — prowadzonej ze zwielokrotniofjżych ustaw w walce ze strajkują” 
ną siłą właśnie w jednej partii rojjcymi robotnikami oraz z lewicą 


m ps s + a. > b Tez z 346 = 
JE więc z powyższego zestawie-|jedności ruchu robotniczego. Spot-|botniczej — nie można zbudowaćjzwiązkową. „Niezłomność* Tra 


nia faktów wynika, droga tych,|kać dzić można opinię, że pracu. |socjalizmu 1 
się czy nie|ljąc nad przygotowaniem zjedno-ji sprawiedliwości społecznej. 
rządzimy za surowo, którzy cho-|czenia PPS i PPR zaprzepaszcza- 
rują na zapalenie sumienia — je-|my własny dorobek, który cecho- 


którzy zastanawiają 


W Paryżu podpisany został układ handlowy polsko = francuski. Na 
zdjęciu przedstawiciele Polski i Francji w momencie ratyfikowania 
umowy, 


Ą a > 
W swięta Wielkiejnocy P.C.K. urządził dia najbiedniejszych dzieci spe- 
cjalne przyjęcia, na których wręczono obecnym praktyczne upominki, 


dż 


TE 
SÓW 


Św KT 


Walka z gruźlicą jest w Polsce prowadzona bardzo intensywnie. Na 
zdjęciu aparatura — dar szwedzki — która dokonuję zdjęć na 15 mi- 
limetrowej taśmie filmowej, 


— ustroju wolnościfmana charakteryzuje również sta 
nowisko rządu amerykańskiego 
t „wobec problemu Palestyny, gdy 
Antoni Pokorstii USA poparłszy projekt podziału 
Palestyny i przyczyniwszy się do 
o AB CAM Ardy, powzięcia prawomocnej uchwały 
dO x 0, JE ONZ, dziś z tego poparcia wyco- 
o" Ą krają się, usiłując podważyć auto- 
„Rryfet ONZ. f 
|| Nie tylko te doświadczenia na 
Hkazują najwyższą nieuiność wo” 
Mbec gestu Trumana w sprawie 
NEJI i. W półoficjalnych ko+ 
Mmentarzach amerykańskich na 
próżno szukalibyśmy jednego sło 
| kwa potępienia dla reżymu Fran- 
co, jako motywu nićdopuszcze* 
Enia obecnie Hiszpanii do udziału 
w „planie Marshalla", Sprzeciw 
{Departamentu Stam uzasadnia” 
Iny jest okolicznością, iż „plam 
Marshalla" obejmuje kraje, któ- 
e brały udział w Konierencji 
Paryskiej, albo zostały później 
kdo niej zaproszóne (rp. Niemcy 
Zachodnie), Innymi słowy, De- 
[partament Stanu nie będzie miał 
Enio przeciwko temu, aby „plan 
Marshalla" rozciąśał się tównież 
Ina Hiszpanię irankistowska, je- 
żeli z takim wnioskiem wystąpi 
| komitet 16-tu'. Sprawa przeto 
| Unie została zamknięta, ale odro- 
| liczona. 
"|| Pamiętać należy jeszcze o pew 
nym „drobiazgu“, Izba Repre- 
| Fzentantów, wprowadzając- po- 
 kprawkę o włączeniu Hiszpanii do 
- |ipłanu Marshalla", nie powiek- 


4 RUE-CY 1: 


Nenni — przywódca jednolitofronto- 
wych socjalistów włoskich, 


Rshallowskich. Jak widzimy, pra- 
sa brytyjska i francuska miala 
inie tylko „ideologiczne“ powody 
fdo oburzenia. 

|. Współpraca ekonomiczna, po- 
ityczna i strategiczna Stanów 
Zjednoczonych, W. Brytanii i 
BFrancji z Hiszpanią frankistow* 
jską jest faktem, którego nie po- 
Btrafi przysłonić kotnedia z uchwa 
fong i wycofana poprawką Izby . 
AReprezentantów. Franco już daw 
no spełnia wobec Wall-Street to“ 
e, którą obecnie zaczynają do- 
piero odśrywać panowie Beyin, 
Blum czy Schumacher, Wcześ- 


éH | fi 
czy później Hiszpania fran- 


komunistów. 
ściśle z so 1 


Togliatti — przywódca 
włoskich współpracuje 
cjalistami. 


kistowska znajdzie się w gronie 
państw marshallowskich. Okolicz 
ność, że: „oburzeni* dziś „Marshał 
(czenia Franco do swego zespołu 
„demokratyzację" reżymu Fran- 
co przez wprowadzenie do rządu 
hiszpańskiego jakiegoś _ „socjali- 
sty“, w rodzaju Prieto, nie zmie- 
nia istoty sprawy, Reżym Fran- 
co świetnie pasuje do „planu Mar 
shalla, a w miarę realizacji tē- 
śo „planu“, pozorne różnice mię 
dzy „dermmokracjami Zachodu“ a 
reżymem Franco będą zacjerały 
gię coraz bazdsiej. Aj 


Watan Rappaport przedstawił kryty- 

kom i prasie paryskiej model nor 

nika, który ma stanąć na m'ejscu 
getta warszawskiego, 
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ikeećhiovem 


sztuce symbolem najwyższych 


aspiracji twórczych i nażwyższych 
osiągnięć. 
Był pochodzenia flamandzkiego. 


Dziadek jego, imieniem również Lus 
dwik, przybył do Bonn z Antwerpii. 
Stąd w usposobieniu kompozytora 
nie było nie niemieckiego. Flamand- 
czycy słyną z ognistego tempera= 
mentu. Ta ognistość przejawia się 


lecz nie pòs 


Maska Beethovena, 
śmiertna, gdyż zrobiona w 42 roku 
życia artysty, 


i w muzyce Beethovena, połnej po- 
rywającego pałosu 1 emócjonalności, 
choć posługiwał się formą klasycz= 
ną, Formą tą posługiwali się i 
Haydn i Mozart, lecz cóż za różnica 
pód względem wyrażu i treści! Mo= 
zart był szczytem a jednocześnie 
iłabądzim śpiewem zamierającego 
rokoka, Beethoven, mimio czci i po- 
dziwu dia Mozarta, obco bię czuł w 
jego mużycznym żywiole. A stosu- 
nek do Haydna? 


IRDY Beethoven udawał gie w 

roku 1791 ża sprawą przyja- 

cicla swego hr, Waldsteina na wyż- 

sze studia mużyczne do Wiednia, 

opatrzył go Waldstein na drogę ta- 
kim powiedzeniem: 

„Geniusz Mozarta, w żałobie, o= 
płakuje zgon swego ulubieńca. Przy- 
ful się u Haydna, ale nie znalazł 
w nim fealizatóra; przez niego 
chclałby się połączyć z kimś innym, 
Pilnie się ucząc, przejmiesz pan du- 
cha Mozarta z rąk Haydna!" 


Ma szczęście wyszło z tego coś žu- 
nelnie innego. Beethoven był już 
wtedy wyraźnie zaryśsowaną indy= 
widualnością i dla Haydna okazał 
się uczniem nieznośnym: Poczciwy 
stary mistrz ahi rusz nie mógł się 
w tvm zjawisku połapać i nieraz 
gorzko się żalił; 

— Nie wiem, co cały świat widzi 
w tym Beethovenie — przecież on 
taki zaniedbany w teoriil.. 

Lub innym razem: 

— Widzę, że wypadnie mi samemu 
wkrótce przestać komponować, bo 
ön wierzy już prawie, że nikt mu 
nie dorówna — ten Wielki Mogółl 

I w tym się staruszek nie omy= 
Hi Począwszy od „Sonaty Patetycz- 
nej”, którą ten „Wielki Mogol“ usta- 
wił jak drogowskaz na progu nowe* 
go stulecia, nikt mu już odtąd nie 


Maksym Gorkij 


W YI 


Drogą przez wieś, wśród białych 
iepianek, ciągnie z dzikim wyciem 
osobliwy pochód. Tłum ludzi, gęsto 
zbitych; posuwa się, prae wolno 
wielką falą naprzód, a na czele stą 
pa konik, śmieszny kudłaty konik, 
žo smutnie opuszczoną głową. Kie 
dy podźwignie jedną z nóg prze. 
dnich, dziwnie potrząsa łbem, jak- 
by się chciał włochatym pyskiem 
zaryć w ziemię, a kiedy pociągnie 
tylną — grzbiet jego wygina się 
kn dołówi. jakby miał za chwilę 
upaść. 

U przodka chłopskiego wozu 
uwiązana jest mocno na powrozie 
zą ramiona mała, zupełnie naga 
kobieta, o prawie dziewczęcym je 
szczę wyglądzie. Kroczy jakoś nie 
saamowicie — bokiem, z podniesio- 
ną, nieco w tył odrzuconą głową, o 
włosach  ciemno-blond, gęstych, 
zmierzwionych, z szeroko rozwar- 
tymi ozyma, patrzącymi w dal 0- 
tępiałym, bezmyślnym 


AZWISKO Beethovena jest w| dorównał, 


artysta - społecznik-człowi 


a przynajmniej go nie 
przewyższył. Sonaty Beethovena, je- 
Eo utwory kameralne, symfonie — 
wśród których są takie atcydzieła 
jak „Eroika“, piąta c-moll, „Pasto- 
talna', kosmiczna  „dziowiąta* == 
„Missa Solemnis'*, to w sumie faj- 
wyższa pieśń uniesień, szczytowe 
oslągnięcia twórczego ducha. 


ce s 


ERTHOVEN — społecznik? — A 
jednak tak! — Oceninjgo na- 
leżycie 6wiatowe znaczenie dztułi, 
przeź całe życie walczył niaustępli= 
wie o stanowisko społeczne artysty, 


Podczas kiedy sławny Haydn za 
młodu jadać jeszcze musiał z dwor- 
ską czelaądzią, nie dopuszczany do 
pańskiego stołu w domu  fisterha- 
zych, kiedy Mozart, uzyskawszy w 
14 roku życia od papieża szlachoce 
two. nie wiedział, co z nim zrobić, 
Besthoven, czując Się urażony przez 
księcia TLichnowskiego, przyjaciela 


zresztą, tak mu pisze w 1806 roku: 
„Książę! Czym pań jesteś, za” 
wdzięczasz to przypadkowi urodze= 
nia! Czym ja jestem, zawdzięczam 
to sobie. Książąt istnieją i istnieć 
będą tysiące. Beethoven jest tylko 
jeden!” 


ima? pycha? — bynajmniej! == 
te tylko poczucie wartości artysty 
domagało się właściwego traktowa= 
nia od świata. 


Przywiiejów urodzenia Beethoveń 
mie uznawał Układnemu I dwórac= 
kiemu z usposobienia Goethemu wy* 
rzucał umiżoność í służalczość, „Oka 
zujesz pañ „im“ za wiele uszanowa* 
nial To „im odnosiło się do spot= 
kanego podczas pobytu w Cieplicach 
orszaku cesarzowej, która kryczyła 
aleją parkowa w ółoczeniu dworu 
i wielu głów ukoronowanych, Dwo= 
rak Goethe uskoczył w bók i stojąc 
ż kapeluszem w reku, sohylił się w 
uhiżonym pokłonie, podczas kiedy 
straszliwy Beethoven, z rękami zaa 


Jeszcze o Świętym Wendelinie 


Przepraszam Organizatorów Wy”*|zu sztuki ludowej, a obecnie; odwo” 


stawy Bztuki Ludowej w Łodzi za 
żart, na który sobie pozwoliłem w 
pierwszotkwietniowym numerze na“ 
szego pistna. 


Oczywiście, że cała historia z ta 
jemniczym znilknięciem obrażu św. 
Wendelina malowanego na  <zlele, 
była zmyślona. Ale nie chodziło ml 
tylko o figiel prymaaprylisowy. Za” 
miarem mólm było przede wszyst” 


Św. Wendelin, obraz na szkle, 


kim zwrócenie raz jeszcze uwagi 
publiczności łódzkiej na samą Wy- 
stawę. Pisaliśmy o niej już obuzer* 
niej, zamieszczaliśmy także i krót- 
kie wamianki. Ale miesiąc jest dtu- 
gi, nikt nie czyta informacji, powta” 


łując tę prymaaprylisową plotkę, 
mam raz jeszcze okazję przypom* 
mienia ogółowi łodzian, że cenna tä 
I świetnie zorganizowana Wystawa 
Polskiej Sztuki Ludowej kończy ü 
nas- swą gościnę już z dniem 15 
kwietnia rb, Kto więc nie zdążył 
dotąd obejtzeć tego ciekawego po” 
kazu rzeźby, malarstwa i grafiki lu* 
dowej, winien się pospieszyć, 


A na dowód, że św. Wendelin nie 
znilenął z Wystawy i żo wciąż znaj“ 
duje sią na swoim miejscu, zamie* 
szczamy obok małą jego reproduk* 


| leją. ï czytający święty pastuszek, i 


186 numer katulogu, i głowa krowy 
— wszystko jest, jak było powie 
dziane, Swa 


Maksym Gorkij (właściwe jego 
nazwisko było — Aleksy Maksymo- 
wicz Pieszkow) był pierwszym pru- 
ietariaokim pisarzem Rosji, wyrósł z 
proletariatu, proletariatówi poświę* 
git całe swe życie I wielki talent, 
| Jug w lutach dojrzałych, między 
rokiem 10482 a 1925, napisał anutobio” 
gratłiozną trylogię:  „Dzleciństwo”, 
|„Wśród ludzi“ i „Moje uniwersyte- 
ty“ — z której najlepiej poznać mo- 
żemy życiową jego drogę, Była ona 


bardzo niezwykła, Samodzielne ży- 
ole, z przyczyny wczesnej śmierci 
rodziców, rozpocząć musiał Gorkij 
bardzo młodo, bo już w 10 roku ży* 
cia. Czym nie był! Pracowal jako 
chłopiec sklepowy, pomywacz, pie” 
karz, tragarz, stróż nocny, robotnik 
portowy, statysta teatralny, malarz, 
dróżnik na kolol!  Zwędrował 
przy tym wzdłuż 1 wszerz całą Ro- 
sję, poznał życie mas ludowych z 


rzejących się codziennie bez zmia”  najbezpośredniejszej obserwacji, wy 


ny, Zaalarmowałem więc 
zniknięciem ż wystawy cennego oka 


ALD“ 


niem, w którym nie ma już nic ludz 


kiego. Jej całe ciało pokryte jest| 


opinię |smakowal własnymi ustami całą go- 


rycz poniżenia godności ludzkiej, 


kurzonej... 

Na wozie za to stał rosły chłop, 
w białej „koszuli i czarnej futrza- 
nej czapie, z pod której wyłaził 


mu na czoło kosmyk przeraźliwie 


rudych włosów; jedną ręką 


spojrze- ramiona  powrozie 


silnymi i czerwonymi, okrągłymi i|*2ymał koniec powroza, a w dru- 
podłużnymi plamami, a z lewej, |Zie] miał bat, którym systematycz 
jędrnej, ale prawie zmiażdżonej | "9 przejeżdżał — raz po grzbiecie 
dziewczęcej piersi broczy krew..|Konia, to znów — po ciele małej 
Tworzy ona purpurową strugę|-obiety, które i bez tego było już 
wzdłuż ciała i ciągnie się niżej po |7P'te, Że zatraciło ludzki swój wy- 
lewym biodrze, aż do golenia na |840. 
której krzepnie dopiero w brunat_| Oczy  rudzielca,  nabiegnięte 
ny, z kurzem zmieszany strup. Wy. |krwią, rzucały złe, tryumfujące bly 
glada to tak, jakby z ciała tej ko_|5Ki. Ich zlelonawy kolor zgadzał 
biety oddarto żywcem długi, wąski|się z rudawą czerwienią włosów. 
pas skóry, a ciało samo długo bi-|Aż do łokci zawinięte rękawy, od- 
to drewnianym polanem -— tak o- |słaniały mocne, muskularne ręce, 
kropnie było napuchnięte i posinia|gesto porośnięte rudawym pii- 
czone od stóp do głowy. chem; z rozwartych ust wygląda- 
Smukłe, małe nogi kobiety zda- |ły Spiczaste białe zęby, zza któ- 
wały się ledwie dotykać ziemi, a|rych od czasu do czasu dobywały 
całe ciało wykrzywione chwiało|się ochrypłe słowa: 
się na wszystkie strony, że prawie| — A.. wiedźmo!... Na co!... 
wydawało się nie do 
mogła iść jeszcze, że nie upadła, tak, braciaszkowie ?... 
nie zwisła na srępującyra jej 


A za wozem z przywiązaną kobie |czała i z krzykiem 
i nie dałaltą sunęła fala ludzka, krzykiem, nóg, padając na zakurzoną drogę.sońskiej gubernii, 


łożonymi w tył, przedzierał się przez 
środek orszaku! 


REDNIEGO wzrośtu, lecz maoc= 
nej budowy, krępy, niemal 
przysadzisty, k 
— Lecz cóż za głowa! Istna głowa 
iwa, pełna wyrazu í charaktery, 
Włosy w nieładzie, jak grzywa. Ce* 
ra ciemna, oliwkowa, 2 mocnyrmi 
śladami ospy. Czoło potężne, majęs 
statyczne, Nos — no, piękny nie był, 
ale czy do tej twarzy lepiej pasował 
by inny? Michał-Anioł posiadał rów 
nież nos zniekształcony. 

4 jednak zdrowia był słabego, 
Dość wcześnie zapadał na zaburze* 
nin żółciowe, dolegliwości wątroby, 
ucisk w piermiach, Lecz było to głup- 
stwo, W 80sym roku życia spadła 
nań dopiero katastrofa największą, 
jaka dotknąć mogła genialnego mu* 
zyka — zaburzenia śłuchówe, które 
pogrążyły gó z czasom w całkowitej 
głuchocie. 

Zdziwaczał wtedy, spochmurniał, 
usuwał się od ludzi, co przyniosło 
mu miana nizantroba 1 odludka, A 
on tak gorąco kochał świat I ludzi! 
Ukojenie dawało mu już tylko prze» 
bywanie na łónie nałuty i óbcowa= 
nie z przyrodą. 

27 lat przeżył w ustawicznej mę* 
ce, poniżenia i walce z losem. Poni* 
żeniu — bo on, wielki muzyk, wsty= 
dził się swojej głuchoty: Opanowy= 
wały go myśli samobójcze, rożpa* 
czał, Gzalał, A jednak bezprzykład* 
nym wysiłkiem woli w Końcu opa= 
nowił swoje nieszczęście == | ge 
miusz swój dla ludzkości ocalił! By= 
łu to iście prometejska walka ze 
złym przeznaczemiem. W walce tej 
przejawiła sią prawdziwa wielkość 
tego człowieka, 

Urodzony w Bonn nad Renem w 
1770 roku, zmarł 26 marca 1827 ro* 
ku w Wiedniu i tam pochowany. 
Niedawno, bo w ubiegty Wielki Pią= 
tek minęło 121 lat od jego śmierci. 


St. Woynn-Gwiażdziński 


AMAN AZ wzw i zEŚ a; O PE 


Maksym Gorkij 


która była tak drogą jego naturze 
doznał krzywd i wyzysku. Przy tym 
ciągle się uczył, Książka byłą mu 
wszystkim == wypoczynkiem, życia- 
wą inspiracją, otuchy i nadzieją. 
A kiedy umysłowo dojrzał 1 gdy 
zbudził sią w nim samorodny talent 
pisarski, poświęcił go odważnie i bez 
kompromisów walce o lepszą dolę 
uciśnionego człowieka, Talent miał 
wielki I prędko pismami swymi zdo 
był rozyłos świntowy, Tłumaczony 
na 66 języków, od pół wieku znany 
jest i w Polsce. Pisarz, który w przej 
mujący sposób przedstawiał dole po- 
krzywdzonych 1 upośledzonych, a 
jednocześnie wskazywał na godność 
człowieka jako na swój cel twórczy 
— stał nam się prędko bliski i bli 
skim być nie przestanie, 

Urodził się w Niżnim Nowogrodzie 
dnia 36 marca 1808 roku, zmar! 12 
lat temu w 1936 roku. Przed tygo- 
dniem cały ZSRR nozcił uroczyście 
80-lecie jego urodzin, 


K. Dom, 


wrzaskiem, gwizdem i śmiechem... 
i podszczuwała... 


Z boków nacierały gromady ma- 
łych chłopców. Co chwila któryś z 
nich doskakiwał do kobiety i rzu- 
cał jej w twarz cyniczną obelgę. 
Towarzyszył temu za każdym ra- 
zem grzmiący wybuch śmiechu gro 
mady, który tłumił wszelkie inne 
glosy, nawet cienki świst bata, 
przecinającego nieustannie powie- 
trze, 

Podbiegały także kobiety, o twa 
rzach podnieconych i oczach biy- 
szczących z zadowolenia. 


Przysuwall się mężczyźni, by 
krzyknąć stojącemu na wozie ja. 
kąś plugawość, 

On wtedy odwracał się z gło- 
śnym śmiechem i szeroko otworzo- 
nymi ustami — i z rozmachem 
ży batem wzdłuż kobiecego cią 
Bu. 


Lecz długi, cienki sznurek za- 
plątał się tym razem pod pachami 


pojęcia, iż|Fiaa,. masz tu jsszeze!,. Czy nieli dokoła ramion ofiary, Więc szarp 


nął nim z całej siły; bita zaskowy 
zwaliła się z 


ŁÓDŹ 


@K KULTURALNA 


Z FILHARMONII. Najbliż- 
szym _ koncertem Filharmonii 
Łódzkiej dytygować będzie Ta" 
deusz Wilczak z Warszawy. Ja- 
ko solista wystąpi świetny piari- 
sta krakowski Jan  Hołtmatn. 
Usłyszymy: Haendla „Concerto 
grosso" d moll, Koncert fortepia 
nowy a-moll Sëhumarna, oraz 
r-.szą symfonię Kalinnikowa. 


Z TEATRÓW. Aczkolwiek 
wszystkie grane obecnie sztuki 
cieszą cię feszcze dużą frekwett- 
cją publiczności, dyrekcje teatrów 
łódzkich przygotowują już nowa 
serię premier, 


I tak Teatr Wojska Polskiego 
od dawna już przygotowuje — 
„Otella" Szekspira, z Leonem Pie 
traszkiewiczem w roli tytułowej, 
w reżyserii Henryka Szletyńskie- 
go, w oprawie sceńośraficznej Ot- 
to Axera. 


W Teatrze TUR:u ujrzymy 
nowość polską — „Gospodę pod 
Wesołą Kukułką', sztuke w 3-ch 
częściach R. Matuszewskiego i J. 
Rojewskiego, Akcja jej tozórywa 
się na Łazżycach w okolicach Bu- 
dzisżyńa, na tle historii walk II 
Armii, Reżyseruje Józsf Wysżo* 
mitski, dekoruje J. Rybkowski, 


Teatr Kameralny Domu Żoł- 
mierzą wystawi fąrsę angtelskiega 
atitora Noelą Cowarda, której 
polskiego tytułu jeszcze nie usta- 
loto. W oryginale nazywa się 
„Blithe Spirit (wesoły — źwa* 
wy duch?), Grają: Szaflarska, 
Bielicka, Buczyńska, Tatarski i 
Melina. Reżyseruje Michał Me: 
lina. Premiera około rę bm. 

„Syrena“ przygotowuje „Do- 
brze skrojony frak“, w przeróbca 
Jurańdofa, - 


W teatrze „Lutnia w próbach 
melody jna barwna „Rosęma” 
rie“, która nieprędko jeszćze wej 
dzie na afisz, ze względu na ð- 
śromne powodzenie, jakim cieszy 
się „Zemsta nietoperza”, 


i 


Teatr „Osa* przygotowuje 
„Bieg na przełaj”, w którym o- 
bok dotychczasowego zespołu, 


wezmą udział; Gosławska, Gros- 
sówita i Jaksztas w roli konferan 
sjefa, 


a 


wlec sie po ziemi, rozgrzanej i za- 


Wyskoczyło wtedy z tłumu kil. 
kanaście osób i pochyliło się nad 
leżącą, Koń stanął — lecz za chwi 
lę znów postąpił kroku, a za nim 
ruszyło chyboczące się zmaltretou 
wane ciało, zupełnie jak przedtem. 

Koń sunął noga za nogą, potrzą 
sając nieustannie kudłatym łbem, 
jakby chciał powiedzieć: 

— Patrzajcie, co za nikczemny 
los być zwierzęciem! I być przymu. 
szanym do udziału w każdej okrop 
NOŚCI... 

A. niebo — jasne, południowe nie 
bò — béz jednej chmurki! A z niex 
go słońce szczodrobliwie sieje żar 
swoich promieni, jak w porze let 
niej przystało... 


| 


* 


To co napisałem, nie jest alego= 
rycznym obrazem prześladowania i 
męki zapoznanego przez własny 
kraj proroka — niestety, nie! Na. 
zywa się to — „wyjazd“. Tak ka- 
rzą mężowie swe żony za niewier_ 
ność; jest to obrazek z życia wzię 
ty, obyczaj którego byłem 
świadkiem w roku 1891, dnia 16 
lipca we wsi Kandybówka, cher. 
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KONCERT REKLAMO 


Codziennie w łódzkim Radiu 
dają się słyszeć dwa głosy: jeden 
damski, tchnący spokojem kobis- 
ty, która wie, czego chce i co 
może otrzymać za psie pieniądze, 
drugi — męski, nieco jakby przy 
duszony w nasadzie krtani, naiw- 
ny, jakby zleltka rozżalony z po- 

| wodu poczyńtonych zakupów. 

Niekiedy role zmieniają się: 

A mężczyzia, który poczyńii zaku- 
i py — właściwe, stawia pytania 


(Z notatnika słuchacza radiowego) - 


= Istotnie, a więc przez kogo? 

— Po prostu udajesz, że nie 
wiesz, ach — tu jakieś imię, daj- 
my ma to, Kaziu — narażasz się 
ta śmieszność! Doskonałym, bo 
naprawiony w warsztacie repa- 
racyjmym Waterman-Mountblanc 
-tudio Cymbałkiewicza 7, powta 
tzam: Cymbałkiewicza 7, tamże 
przybory do farbówania ciast, pi- 
wo w proszki. wanilia burboń” 
ska.. a ty z czego się znowu śmie 


kobiecie, która tych zakupów jesz jesz? 


cze nie poczyniła i strofa, tego 
uroczego duetu reklamowego koń 
czy. się wybórnym śmiechem, któ- 
ry jak zawsze w łódzkim Radiu 
' mazā tło — doskonałą muzykę 
o z płyt. 
Ma to mniej więcej taki prze- 
bieg: 
= Czy już kupiłaś ten krawat, 
który Sig tak doskonale wiąże, 
talk znakomicie zastępuje pasek 
od spódmi i tak świetnie można 
ca nim nosić walizki? 


— Czyż miałam nie kupić? Tak | 


wspaniuiy, tak feny tak dósko- 
nale wiążący się krawat, który 
można nabyć w „Pałacu Krawa* 
tów'.. „Cravates Palace“ Plac 
Zwycięstwa 0, powtarzam: „Cra- 
vates Palace'.. „Pałac Kiraia- 
tów', Piac Zwycięstwa gl Jesteś 
śmieszny, istotnie.., 
_ Milczenie. Rumba, przypomi- 
- nająca polkę, graną na czterech 
pęcherzach, jednyti kocimi ogo* 
nie i dwu blaszanych stepujących 
koniach, 
Po chwili mężczyzna zwifaca 
się do swej partnerki: 
— Czy już zanotowałaś adres? 
— Tak! Doskonałym samopi- 
szącym piórem miałabym tego 
mie Uczynić? Ach, istotnie! 


— (Cicho siedź Ignacy, w ten 
sposób z pewnością dostaniemy 
miejsce, 


Jan Huszcza 


— Śmieję się, aby ci pokazać 
mój owy mostek, Mostek, któ: 
ty w tradycyjnie dentystycznym 
tego słowa znaczeniu mostkiem, 
już nie jest, Jest to bowiem kom- 
pozycja, wykonana w Zakładzie 
Dentystyczny Zofii Semiranio= 
wicz, ülica Wacława Puździerczą 
kk 3. łamane przez 4, a opaten= 
towara przez Symeona Jionowa* 
łowa, asystentka odontologii na 
Uniwersytecie w Cambridge. 

— I rzeczywiście, Śmiech twój 
ina zupełnie inny wydźwięk... 

— Jest zgodny z najwybred- 
niejszymi wskazaniami fonety* 
Ki: 42 
— Bo każdy ząb osadzony jest 
ña gwincie oddzielnie, nie jak do~- 
tychczas — na masie. Czy mógł- 
byś mi jeden wykręcić? 

— Z wielką przyjemnością, Mo 
gë ci wykręcić trzydzieści sześć 
wraz ż zębami mądrości. Proszę, 
oto jeden. Nie potrzebowałem do 
tego ani klucza francuskiego, ani 
oboąażków, ani sztamajzki, Posia* 
dacz sztucznych zębów z Zakłą- 
du Dentystycznego Zofii Semira- 
mowicz, ulicą Wacława Puździer- 
czaka 3, łamane przez 4, że 
sobie teraz zeby  wylkręcać bez 
pomocy satzędzi. Oto drugi. 

— Istotnie, to zdumiewające! 
To znakomity środek dla bokse- 
rów! | 

— Także dla restauratorów i 
kelnerów... 

az Dia narciarzy i łyżwiarzy... 

— Dla mówców i oratorów.., 

— Dla restauratorów, kelne- 
rów, narciarzy, łyżwiarzy, mów- 
ców, oratorów, Śpiewaczek, arty- 
stek filmowych, którzy nie wygry 
wają pieniędzy na loteriach — 
i dlatego zaopatrują się w odzie“ 
nie tylko w Zjednoczeniu Kra- 
wieckim im, Izydora  Kawalca, 
Plac Kawälca 7, czwarta klat- 
ka schodowa... 

Milczenie; Melodyjny szelest 
przewracanych kartek na tle rów 
mie melodyjnego Marsza Zjedno- 
czonych Krawców. 


NIEPEWNOŚĆ 


Bracia Modraszkiewicze od roku,który prowadzi 


trudnią się dostawami materia- 
łów budowlanych. Bardzo pożytecz 
na w dzisiejszych czasach działal- 
ność, tylko oczywiście kontyn- 
gent odpowiednich odbiorców trze- 
'ba sobie zjednać. A o to przy kon 
kurencji nie łatwo! Zwłaszcza, iż 
bracia Modraszkiewicze, z natury 
obdarzeni poczuciem humoru, lubią 
płatać figle. Otrzymają np. zamó- 
wienie na partię blachy ołowianej 
a dostarczą potem jakichś przer- 
dzewiałych, przępalonych arkuszy 
żelaznej cynkowanej, zamiast da- 
chówki cegłowej przywiozą cemen 
tową, zamiast kaloryferów przyślą 
rury do piecyków żelaznych... 
Śmiechu potem z tego bywa co nie 
miara. Bywa jednak, Że czasem 
ktoś przyjmujący dostawy obrazi 
się, wtedy na przeprosiny posyła- 
ją mu Modraszkiewicze kopertę zę 
złotą papierośnicą i jest spokój, 
ten jakże rzadki w czasach po- 
strzępionych nerwów i różnych kon 
misji nadzwyczajnych, stan! 


odbudowę paru 
gmachów państwowych przy Alei 
Westchnień; nijak Modraszkiewi- 
cze nie mogli sobie pozyskać, choć, 
zdając sprawę z doniosłości tych 
gmachów, bardzo o to zabiegali i 
chcieli pomóc przez dostarczenie 
kilkuset tysięcy cegieł. Te bowiem 
leżały bezużytecznie na brzegu 
rzeki, a leżąc wietrzały, pękały i 
kruszyły* się, czyli, że trzeba by- 
ło się śpieszyć, bo cegła w prosz- 
ku nawet kierownikom robót pań- 
stwowych. nie zawsze odpowiada. 

A tu, na złość czy co, dyrektor 
Cieciaszek nieprzystępny, twardy 
jak kamień albo jak zatwierdzony 
do użytku młodzieży szkolnej 
grecki bohater Arystydes; na wszy 
stkie propozycje —— nie i nie... 

— Może trochę względów że 
strony naszej siostrzyczki Modrasz 
kiewiczówny ? — pytają bracia. 

— Nie! — odpowiadą "Ciecia- 
szek. E 

— Może wzbogacenie pańskiej, 
dyrektorze, kolekcji ruchomości o 


I tylko dyrektora Cieciaszka, ładny aparacik radiowy? — trosz 
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— Myślicie pewnie, że ja się je- 
szcze na tym nie rozurmieni. 


Hałasy 


— Co to za hałasy były u was 
tej nocy? Myślałem, że się dom 
zawali, 

— To moja żona! Dziwiła się, 
žem tak późno wrócił do domu! 


„Pociecha 


Umarł mąż, który lubił wieczo- 
fy spędzać w knajpie. Żona 
płakała (na pogrzebie, wreszcie 
rzekła do sąsiadki: 

— Jedną mam pociechę, że 
wiem, gdzie ten łobuz będzie spę” 
dzać nte... 


Powiedzonko 


O pewńej starej, a gadatliwej 
babie ktoś powiedział: ona nie 
może utrzymać języka za zęba- 
mij bo już == zębów nie ma. 


Podczas kłótni 


— Tylko dlatego wyszłam za 
mąż za ciebie, żeby dokuczyć 
Karolowi! 

— Szkoda, żeś sie wyszła ża 
niego, żeby mme dokuczyć! 


-50 talarów 


Król Ludwik jechał raz przez 
Holandią i kazał sobie w oberży 
dać cztety jajka, Oberżysta polis 
czył za nie go żalarów, a któl za* 
pytał: 

— Czy u was jaj tak mało, że 
tak drogo liczysz? 

= Jaj jest dosyć, ale królowie 
rzadcy — brzmiała odpowiedź. 


Ludzie ploia 


Pewien magnat chcący zostać 
kanclerzem, rzekł raz do króla 
Zygmunta Starego: 

— Ludzie plota, 
kanclerzem... 

Król na to: 

— Nie dbaj waszmość... czego 
też oni nie plotą... 


że mam być 


czą się bracia... Ale także nie! Do. 
prawdy rozpacz, bo czas najwyża 
szy, żeby cegiełki puścić — w ruch. 

Modraszkiewicze, «gle jednak 
nie tracą nadziei, od miesiąca czu- 
wają przy dyrektorze. jak czuły 
ogrodnik przy nowym gatunku 
róż: pieszcząc go po prostu słowa 
mi i ciepłym spojrzeniem i rączkę 
zawsze przy powitaniu w swoich 
dłoniach minutami przytrzymują.. 

I wiecie, w końcu jednak ta 
prawda, że człowiek jest człowie- 
kiem i niczym więcej, nadal pozo- 
staje w mocy, bo Cieciąszek wy-= 
raził zgodę na to, żeby bracia Mo- 
draszkiewicze zaprosili go na ko- 
lację do „Astorii“. 

Więc w „Astorii  Modraszkie- 
wicze dwoją się i troją, żeby tyl- 
ko dogodzić: wódki, oczywiście, 
gatunkowe, kanapki, oczywiście, 2 
czarnym kawiorem.. Wykałaczki 
tylko perfumowane a orkiestra, 
oczywiście gra „Oczy czarne”, czy 
li niezapomniane, szalone, cygań- 


| 
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RODOĆ 1836 — 1901 


Humor naszych dziadków 


O KRYTYCE 


Oo śpłodziła krytyka? Nie, Stąd od stuleci 
Nie mając swoich własnych bije cudze dzieci. 


POTĘGA MAJĄTKU 


I mówią, że na świecie nie dzieją się cuda; 
Panna Sabina była szpetna, zła i chuda. P 
W trzy dni stał się z niej anioł piękny, dobry, słodki; 


Jakiż doktór to sprawił? — 


ODWAŻNI ŻONKOSIE 


Rzecz toczy się o żonach: dwaj męże zachwali 
Drwią z tych, co przed zachceniem babskim Imajakiem 
Ohylą rozum i głowę; wtem z przyległej sali 
Słychać kroki małżonek i — jak zasiał makiem. AJ | | 
O WŁADZY 
Władza miłą jest 1 cudną, prawda polityczne dziatwo? 
fylko, że lwem zostać trudno, a osiem — niezmiernie łatwo, 
JARKI KWIAT OBŁUDNY > 
Serdeczny jest dziś świat dobrodziej, gładki, układny i otartyg 
Rano ten o tym pisze „złodziej”, a wieczór grają z sobą w karty, 
DZIEJE LUDZKOŚCI | 


Piękne są ludzkości dzieje; jesteśmy nieludn zracze; 
Na jednego, co się śmieje, sto tysięcy gorzko placze. 
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Z anegdot 
histo rycznych 


Gdy umarł książę Michał Czar- 
toryśki, który żył  wolnomyślnie 
a skończył pó katolicku, taki wier 
sżyk o nim ułożono: 


Żył źle, lecz umarł dobrze i dał 

przykład z siebie, 

Jak miożna użyć świata, 

a przecie być w niebie... 
RA 

Gdy Fryderyk II raz żartem 
zapytał doktora Zimmermańa, ile 
łuż ludzi wysłał na tamten świat, 
ten odrzekł: 

—- O kilkaset tysięcy. mniej, 
niż Wasza Królewska (Mość i z 
tnniejszą sławą... 

sa 

Przed bitwą pod Murten t- 
klękii Szwajcarowie do modlitwy, 
a ich wódz zawołał: 

— Pańie Boże! Jeśli nasi riie- 
przyjaciele mają słuszność, poma* 
gaj im; jeśli my ją mamy, poma 
śaj nam. A jeśli obie strony ma 
ją słuszność, to tylko patrz, jak 
się bić będziemy... 

* 


ms 


Gdy raz w miasteczku Osieku | 


powstał pożar, zaczęli mieszcza” 
nie kopać studnię przy palącym 
się domu, bo im się zdawało za 


daleko nósić wodę z potoka o sto | item sobie opatrunek, aby odzwy* 


kroków oddalonego. 


li poczucie prozaicznej rzeczywi- 
stości, a orkiestrze kazali grać po 
raz czwarty „Czornyje głaza”, pod 
warunkiem, że dyrektor Cieciaszek 
zatańczy przy tym kujawiaka na 
fortepianowym pudle, dyrektor 
wprowadził nagle rozdźwięk; 

— Nie zatańczę! 

— Żatańczysz! — wołają pełni 
wiary Modraszkiewicze, 

— Tańczcie panowie sami, jeśli 
macie na to ochotę — upiera się 
Cieciaszek, który nieco przedtem 
— prawie już zgodził się na oča- 
lenie kilku tysięcy cegiełek przed 
ostatecznym zwietrzeniemi, 

— Zatańczysz ty, macerowany 
łysoniu... Chcesz, czy nie chcesz! 
Jęzor wywalisz, a pląsów nie przer 
wiesz! — przekonują dalej Modra- 
szkiewicze. 

Naszym zdaniem dyrektor nie 
potrzebnie się opierał Na podsta- 
wie bowiem licznych doświadczeń 
wiadomo, że kujawiak wykonany 
na fortepianowym pudle w takt 


skie „Czornyje głaza”', których słu | „Oczu czarnych” daje duże zadowo 


chając nawet sam narrator, zawsze 
płacze ze wzruszenia i jeśli na sa- 
li jest akwarium, to chce sobis ò- 
debrać to takie puste życie, kto 
wie, może na zawsze albo przynaj- 
mniej na kilka miesięcy. 

I właśnie, gdv bracia cokolwiek, 
albo może nawet i zdrowo zatraci 


lenie artystyczne zarówno wyko- 
nawcy jak i wielbicielom, jeśli nie 
rekrutują się oni ze Środowiska 
przedstawicieli ochrony porządku 
publicznego. 

Ale cóż, kiedy na upór nie ma 
innego lekarstwa jak Llylko kilka 
celnie wymierzonych sierpowych 


— Na Boga! Co się z tobą 
Wypadek samochodowy?!!! 4 
— Ależ! Nie mi się nie stało: zro- 


ji stało? 


cznić się od puienia.. = 


oraz podbicie oka, do czego też 
bracia Modraszkiewicze zupełnie 
słusznie się uciekli. p 
Dyrektorowi widocznie nie bafe 
dzo to wszystko przypadło do sma 
ku, gdyż zamiast wracać do donni, 
odjechał do Pogotowia Ratunkowe 
go, zaś bracia znależli pod stółem 
słodkie zapomnienie i błogi Sen. 
Teraz jednak, gdy nawet i ból W 
głowy juź minął, bracia Modrasz- 
kiewicze łażą pó swóim mieszkaniu 
dręczeni niepewnością, na próżno 0 
starając się odtworzyć w pamięc, 
czyli zrekonstruować przebieg to 
warzyskiego spotkania w „Astoa 
rii“: pozyskali dla swojej sprawy 
i cegiełek dyrektora Cieciaszka, 
czy też może go zrazili.. A jeśli, 
to czemu? wa 
Straszna i dolegliwa to rzecz 
wszelka niepewność! Roe | 
Może właśnie dyrektor wypełnio 
ny jest uczuciem sympatii aż po 
same brzegi, jak jaki dobry prze- j 
DJ 


szłowieczny gęsior  maslaczem.se 
może tak... móże inaczej. J 
Aby tę niepewność  rózżproszyć p 
wydaje się, iż po prostu najlepiej 
zadzwonić do Cieciaszka, Numer 
telefonu szpitala św. Wincentego. 


|= 
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a'Paulo, w którym dyrektor się ku 
ruje — z łatwością bowiem można — 
znależć w książce telefonicznej, 


r” 


Str. 6 


KURIER POPULARNY 


W przeddzień procesu Foerstera 


SPADKOBIERCA KRZYŻAKÓW 


W jaki sposób doszło do pogwałcenia praw Polski w Gdańsku? 


Za kilka dni Alberg Förster sta-|mieckich sił zbrojnych. Do Wol-|w październiku 1938 roku zażądał 


nie przez Najwyższym Trybuna- |nego Miasta przybył z wizytą pan 
łem Narodowym w Gdańsku. War-|cernik „Admirał Scheer“, którego 
to więc przypomnieć działalność, |załoga odbyła w Gdańsku defiladę. 
jaką rozwinął w okresie między. |W tym samym roku wizytę w por- 
wojennym na terenie bylego Wol. |cie gdańskim złożył również krą- 
nego Miasta, © żownik „Leipzig“. Komendant tego 
Jak wiadomo, organizacja praw |okrętu nie odwiedził Wysokiego 
na tego obszaru oparta była na|Komisarza, co Stanowiło demon- 
przepisach Traktatu Wersalskiego, |strację Rzeszy Niemieckiej, że nie 
Konweneji Paryskiej i zagwaran. |uznaje ona mandatu Ligi Narodów 
towanej przez Ligę Narodów Kon-|w Gdańsku i traktuje Wolne Mia- 
stytucji Wolnego Miasta Gdańska, |sto jako suwerenne państwo. 


wo Do takiego rozwoju wypadków 
ZAUSZNIK HITLERA przyczyniła się również polityka 
Celem partii hitlerowskiej w 


Becka przyjaźni z Niemcami, poli. 
Gdańsku było rozluźnienie załeżno 


tyka osłabiania i ignorowania Li. 
$ci Wolnego Miasta od Polski i Li |i Narodów i popierania obozu re- 
gi wozek pogwałcenie umów i | "izjonistycznego. 

upodobnienie ustawodawstwa gdań 

skiego do praw III Rzeszy, oo Sila P IA pij ZDAR AE 

ło stanowić wstęp do bezprawnego o wieloletniej akcji przygoto- 
wcielenia Wolnego Miasta do Nie- | owczej Förstera, 
miec. 

Hitler już w październiku 1930 
roku narzucił partii w Gdańsku 
wyposażonego w rozległe pemo- 
mocnictwa  komisarycznego Gau- 
leitera w osobie Bawarczyka, Al. 
bertą Fórstera, starego członka 
NSDAP, posiadającego legityma_ 
cję partyjną Nr 1924 i legityma- 
cję SS Nr 158. Nowe formy spółdzielczości jugo- 

Fórster założył w 1931 roku pi. | Słowiańskiej rodziły się w ogniu 
smo partyjne „Danziger Vorpo. | elki, gdy myślano o przyszłym u- 
sten*, w którym pisywał artykuły stroju Jugosławii, o planie przebu- 
wstępne i po krótkim czasie stał EE Aok ROWIĘSORO ŁZY: 
się centralną postacią partyjną i merezi: : 
polityczną: Casiska PO mn 

Förster w swoim organie praso- darczego na odcinku nedew oa 
wym. nawoływał do rozstrzeliwania | Współpracuje ściśle z państwem w 
bez sądu przeciwników _ hitleryz_ | odbudowie kraju. Na wszystkich po- 
mu. Dla realizacji swoich pogró- lach, gdzie działa spółdzielczość, wi- 
żek przystąpił do organizowania | 9Ać jej ogromny dynamizm j roz. 
w Gdańsku oddziałów SS w 1930 | Vól- Toteż mówi się o przekazaniu 
roku, tj. w czasie, kiedy były one| l°] jeszcze innych funkcji, sprawo- 
jeszcze zakazane w Niemczech. PAZ OE Pra RANO, SAY NYA 


ko do pełnienia tych obowiązków 
WALKA Z POLSKOŚCIA 


dojrzeje, 

_ Od momentu przybycia Fórstera 
do Gdańska datuje się wzmożona 
walka z polskim stanem posiada- 
nia na polu kultury i oświaty. U- 
suwano i niszczono polskie pamiąt | Komitetu Spółdzielczego Federacyj- 
ki w mieście, zamykano szkoły|nej Republiki Jugosławii. Komitet 
polskie, rodzice, posyłający dzieci|ten, na równi z Komitetem Zdrowia 
do nielicznych, czynnych jeszcze |i Komitetem do spraw Kultury i 
Szkół polskich, spotykali się z nie_| Nauki będzie pracował ma prawach 
słychanym terrorem, na Politech. | Ministerstwa. Do zadań Komitetu 
nice Gdańskiej faktycznie uniemo- etc selos paeis capra Eie 
aa s SAR e z a- 
ik studia młodzieży pol- gem państwa, czuwanie nad rozwo- 
ka b jem organizacj; spółdzielczych w 
Równocześnie prowadzono Syste- |całej Federacji, kontrola, pomoc 
matyczną walkę z wszystkimi in..|spółdzielniom į ich centralom w wy 


DO RANGI MINISTERSTWA 


O znaczeniu spółdzielczości w Ju- 
gosławij świadczy rozporządzenie 
rządu o organizącji i obowiązkach 


stytucjami polskimi, działającymi | konywaniu przez nie planu gospo- 


na terenie Gdańska. Polskie urzę- darczego, zaopatrzeniu spółdzielni w 


d cztowe oraz ich funkcjona. | UTzędzenia techniczne (położono tu 
yz 20a nacisk na spółdzielnie wiejskie, ma- 
jące odegrać rolę w zagadnieniu me 
chanizacji rolnictwa), w działalności 


riusze w Wolnym Mieście byli o- 
biektami nieustannych ataków ze 


strony hitlerowców. Ze szczególną instrukcyjnej í szkoleniowej. 


zaciętością jednak terroryzowano 


polskich kolejarzy. Aresztowania 1 DOM SPÓŁDZIELCZY W KAŻDEJ 


napady bojówek hitlerowskich by 


WSI 


L w Gdańsku wybory, które przynio- 


przekład 


iv najczęściej stosowanymi Środka 
mi. Uciekano się jednak również | spótdzielczej wśród narodów Jugo- 
do prowokacji, n także do podstęp | stawii świadczy także spontaniczne 
nego wywabiania kolejarzy na te- podjęcie rzuconego przez marszałka 
rytorium Niemiec, gdzie ginęli w 
lochach Gestapo. 


A BECK MILCZAŁ 
W kwietniu 1935 r. odbyły śię 


O znaczeniu ; popularności idei 


sły hitlerowcom 60 proc. głosów. 
W cztery miesiace po tym nowym R > z 
zwycięstwie wyborczym NSDAP. Uczony czeski, dr Hruby wy nas 
Förster gościł po raz pierwszy w|!22ł preparat leczniczy do walki z 
Gdańsku oddziaty regularnych nie rakiem. W związku z tym w míni- 


Skarby polskiej literatury 


ukażą się w nowych przekładach rosyjskich 


szych dzieł literatury polskiej — 
powieści Bolesława Prusa „Lalka*. 
W masowym nakładzie ukaże się 
też zbiór opowiadań i nowel Henry- 
ka Sienkiewicza. 

W związku ze zbliżającą się 150-tą 
rocznicą urodzin Adama Mickiewi” 
cza Wydawnictwo przygotowuje 
5-tomowe wydanie dzieł wybranych 
największego poety polskiego w 
przekładzie czołowych poetów ra- 
dzieckich. 


W roku bieżącym liczba przekła- 
dów na język rosyjski czołowych 
dzieł literatur słowiańskich wzro” 
śnie kilkakrotnie. Między in. ukoń- 
czono już przekład i przygotowano 
do druku dzieła wybrane Elizy 
Orzeszkowej, które obejmą powieści 
„Nad Niemnem“, «Meir „Ezofowicz”, 
„Chami“. a także liczne opowiadania 
i nowele. E 

Również w bież roku ukaże się 
jednego z najwybitniej” 


otwarcie zgody Polski na przyłą- 
czenie Gdańską do Niemiec. W 2 
miesiące później Fórster w odez- 
wie do ludności zapowiedział „dzień 
wyzwolenia i wolności pod wodzą 
Adolfa Hitlera“. 


W marcu 1939 roku żądania hi. |nego Miasta ogłosił dekret, mocą 


s 


W porcie gdańskim stał niemie.. 
cki okręt wojenny „Schlezwig Hol- 
stein“, który od 1 wrześnią roz- 
począł ostrzeliwać pozycje polskie 
na Westerplatte. 


W dniu 23 sierpnia Senat Wol- 


tlerowskie zostały ponowione w |którego ustanowił Gauleitera Gdań 


sposób bardziej natarczywy, a wo- |ska — Szefem Państwa Wolnego 


bec ich odrzucenia, Hitler zerwał 
pakt o nieagresji z roku 1934. Od. 
tąd datuje się wyjątkowa agre- 
sywność hitleroweów gdańskich. 
W Kaithofie uzbrojony tłum, 
pod przywództwem umundurowa.. 
nych narodowych socjalistów, za- 
atakował polskich inspektorów cel 
nych, uniemożliwiając im wykony- 
wanie ich obowiązków, Szykany, 
masowe aresztowania i manifesta- 
cje antypolskie całkowicie uniemo- 


j Ribbentrop w |żliwiły funkcjonowanie poczty i 
rozmowie z ambasądorem Lipskim |kolei. 


W OGNIU WALKI Z WROGIEM 


powstawały nowe formy spółdzielczości w Jugosławii 


Tito hasła „dom spółdzielczy w każ- 
dej wasi“, 

Ną. zasadach spółdzielczych orga- 
mizuje się dostawę towarów prze- 
mysłowych dla rolniką, skup pro. 
dukcji rolniczej i przetwórstwo rol 
ne. Spółdzielczość wiejska według 
Jugosłowian powinna być soczewką, 
skupiającą nie tylko Życie gospo- 
darcze, ałe oświatowe j polityczne 
środowiska, Dla realizacji tych wła. 
śmie celów potrzebne są ma wsiach 
domy spółdzielcze. 

W domu spółdzielczym, prócz skile 
pu lub kilku sklepów wyspecjalizo- 
wanych (zależnie od wielkości i po- 
trzeb wsi), prócz magazynu mie- 
ścić się będzie sala posiedzeń sala 
zebrań, zaopatrzona w. kabinę fil. 
mową, biblioteka, połączona z -czy- 
telnią. Spółdzielczy dom jugosło. 
wiański nosi więc charakter naszych 
domów ludowych. 

Akcja spółdzielczych domów pla- 
nowania wykonywaną jest na wiel. 


Walka z alkoholizmem 
w Czechosłowacji 


Na posiedzeniu komisji społecznej 
Zgromadzenią Narodowego omawia 
no projekt ustawy w sprawie ogra” 
niczenia sprzedaży napojów alkoho- 
lowych. Przyjęto rezolucję, wzywa- 
jącą ministra finansów, by wpro- 
wadził wyższe opodatkowanie moc- 
nych napojów celem podwyższenia 
ich cen, co przyczyni się do ograni- 
czenia konsumcji alkoholu. 

Rezolucja wypowiada się nato- 
miast za zniżeniem podatków od 
napojów o słabej zawartości alko- 
holu. Komisja zaleciła również za” 
ostrzenie przepisów w sprawie wy- 
dawania prawa jazdy w wypadkach 
gdy kandydat podejrzany jest o alko 
holizm. 


Poważny krok naprzód 


na polu walki z rakiem 


sterstwie zdrowia odbyła się spe- 
cjalna narada fachowców, na któ- 
rej dr Praszek, zajmujący się o0- 
becnie wytwarzaniem tego prepa- 
ratu, złóżył sprawozdanie o prze- 
biegu bardzo szczegółowego bada- 
nia laboratoryjnego. 


W trakcie dyskusji wyrażono 
przekonanie, że należy prowadzić 
jeszcze dalsze studia eksperymen- 
talne, a następnie udostępnić pre- 
parat klinikom celem wypróbowa- 
nia. Nie mniej panuje opinia, że 
czeska wiedza lekarska uczyniła 
poważny krok naprzód na polu 
walki z rakiem, 


Miasta. W ten sposób Gdańsk już 
został faktycznie wcielony do Rze- 
szy wbrew wszelkim zobowiąza- 


niom międzynarodowym i wbrew 


konstytucji, której zmiana wyma- 
gała zgody Ligi Narodów. For- 


malne wcielenie natomiast nastą- 
piło w dniu 1 września, kiedy Al. 
bert Förster, jako Szef Państwa, 
opublikował dekret, w myśl które- 
go Wolne Miasto Gdańsk wraz ze 
swym terytorium i ludnością sta- 
ło się częścią składową terytorium 


Rzeszy Niemieckiej. 


ką skalę. W r. 48 powstać ma w sa 
mej Serbii 1600 takich domów, w 
całej Jugosławii ok. 3.200, 

Rażda ze sfederowanych republik 


budować będzie domy według wła- 
zależnie od swoich 


snych wzorów, 
zwyczajów z rodzaju stylu, 

Akcja pomyślana jest w ramach 
planu pięcioletniego. Oddźwieęk, ja- 
ki zmalazła w społeczeństwie, daje 
pewność, Że za lat cztery rzeczywi- 


ście nie będzie w Jugosławij ani 


jednej wsi, która by nie posiadała 
dora spółdzielczego. 


Gpony samochodowe 


bez dętek 


B. F. Goodrich Company w Sta- 
nach Zjednoczonych wprowadza na 
rynek jako najnowszy swój produkt 
opony samochodowe bez dętek. No~ 
wy rodzaj opon nie różni się wyglą* 
dem do zwykłych opon, Opony te w 
wypadku przebicia gwoździem nie 
przepuszczają powietrza, 


Nowy typ podwozi 


autobusowych 


ECHNICY holenderskiej fabry= 

ki przyczepek samochodowych 
van Dooern w Eindhoven skonstruo- 
wali nowy typ podwozia autobuso- 
wego, W podwoziu tym motor z ca~- 
łym urządzeniem napędowym może 
być w ciągu kilku sekund, przy po“ 
mocy jednego ruchu ręcznej dźwig= 
ni, wysunięty nazewnątrz na szy= 
nach, W tym celu motor umieszczo- 
ny jest na pewnego rodzaju podwo- 
ziu pomocniczym, poruszającym się 
na szynach. Spodziewany jest duży 
napływ zamówień zagranicznych na 
nowe podwozia, | j 


Nylonowa wełna 


W ANGLII po przeprowádzenłtu 
prac i doświadczeń laboratoryjnych 
przystąpiono do produkcji wełny ny 
lonowej. Jest to wełna niezwykłe lek 
ka i cienką, która powstała z kombi- 
nacji nyłonu z lekką przędzą wełnia= 
ną. względnie kamgarnową. Zasto= 


tkaniny za pomocą idealnie cienkiej 
ostowy z włókna nylonowego dało 
niezwykle pomyślne rezultaty. No- 
we tkaniny wełniane, wyproduko- 
wane z przymieszką około 5 proc. 
nylonu, są niezwykle trwałe i nie n“ 
legają żadnym zmianom przy apre- 
turze i farbowaniu na dowolne kolo- 
ry. 


Lekarze stypendyści 


wyjeżdżają za granicę 
Do Paryża udała się na zapro- |rzy, która otrzyma możliwości za- 


szenie Międzynarodowego Fundu- |poznania się z nowymi metodami 
szu Pomocy Dzieciom, kolejna gru- |leczenia dzieci, 


pa lekarzy-stypendystów, którzy 
przejdą 4-miesięczne przeszkolenie 
pediatryczne we Francji. 

Kilka dni 


Wyjazd następnych grup sty- 
pendystów odbywać się będzie suk 


temu udała się dojcesywnie w odstępach kilkunasto- 


Szwajcarii 11-osobowa. grupa leka |dniowych. 


Co to jest twarda waluta 


sowanie w produkcji wzmocnienia 


w aktualnym ujęciu angielskim? 


dużym zainteresowaniu Anglików 
Chinami, w myśl specyficznych po 
lityczno-gospodarczych założeń an 
gielskich, również dolar chiński 
mógłby zaawansować.do roli twar= 


Jak wiadomo Anglicy wyspecja- 
lizowali się w wywozie do krajów 
o twardej walucie i w związku z 
tym pojęcie twardej waluty od- 


grywa obecnie w aktualnej pol- 
tyce gospodarczej dużą rolę. Któ- 
re to są kraje o twardej walucie? 
Do niedawna figurowały na angiel- 
skiej liście krajów o twardej wa- 
lucie tylko Stany Zjednoczone, Ka- 
nada, Nowa Funlandia, Ameryka 
Łacińska, Szwecja, Szwajcaria i 
Portugalia. Ostatnio do listy tej 
dołączono Belgię, Luksemburg, 
Niemcy! (z wyjątkiem strefy fran 
cuskiej), Finlandię, Afrykę Połud= 
niową, Turcję i Iran. Niemcy zna- 
lazły się na tej liście podobno dla- 
tego, że tam rządzi dolar. 


Jeden z publicystów szwajcar- 
skich podkreśla, że okoliczność, iż 
zdaniem Anglików Turcy i Perso- 
wie prowadzą dziś wzorową dla 
krajów europejskich politykę walu 
tową, stanowi ironię historii i nie 
trudno odgadnąć, że Anglicy przy 
Klasyfikacji twardych walut kieru- 
ją się mniej wzęłjędami ogólno go- 


spodarczymi, a znacznie silniej 
swoimi specyficznymi interesami 
gospodarczymi, 


Dziwnym się tvlko jeszcze wy- 
daje, że na liście tej nie znalazły 
się Chiny, gdzie jeden dolar ame- 
rykański doszedł już do 170 tys. 
dolarów chińskich. Albowiem przy 


dej waluty. 


Lepiej późno 
niż wcale 

W roku jubileuszu nestora scen 
polskich znakomitego aktora, Ludwi 
ka Solskiego, a więc przed przeszło 
rokiem Zarząd Miasta Warszawy 
na uroczystości jubileuszowej w 
Teatrze Polskim zaofiarował świeęt”- 
nemu artyście mieszkanie, w zaminni 
spalonego przez Niemców. 

Dowiadujemy się, że wreszcie dai 
na ną jubileuszu obietnica wchadzi 
w stadium realizacji. Ludwik Solski 
ma otrzymać 3-pokojowe mieszkanie 
w willi na Mokotowie, co jest do 
pewnego stopnia rehabilitacją Za” 
rządu m. st. Warszawy. Natomiast 
Państwowa Centrala Przemysłu 
Drzewnego bęz żadnych zapowiedzi 
ofiarowała artyście całkowite beze 
płatne urządzenie mieszkania. 

Tym sposobem Warszawa złoży 
hołd znakomitemu jubilatowi, wiel- 
kiemu artyście i niestrudzonenu 
pracownikowi sceny polskiej, której 
jest chlubą i sławą. 


Łódź - miasto bez kanalizacji 


> 


Chciwi Kapitaliści pokrzyżowali piekne plany miasta 


Dawni fahrykanci łódzcy dbzli o| blem ten jest w tej chwili bardżo|cych 8 lat. doprowadzeno miasto |poktywa 3,8 proc. powierzchni mi 


_ rozwój Swoich fabryk, a przedsię. | trudny do rozwiązania z przyczyn, |do stanu, kiedy można bylo zająć 


mogły pomieścić 


_ mi życiowej dla tych, którzy w po-|tak szybko jakbyśmy chcieli, roz- 
cie czoła pracowali na, dobrvóbyt u- |budowuje się. W ciągu ostatnich 
A przywilejowanych posiadaczy — to [dwu lat zbudowano 
" była rzez 


r 


cego warunków ngaturalnych, ioki- 
mi są Tzeki, a leżącego 
mad dwiema strugami Łódką i B2- 


biorcy budowali 


piącącyćh czynsz 
ny życia, zdrowotńości, przestrze- 


| drugorzędna. 
Większy rozrost miasta. nie mają- 


jedynie 


łutlcą, nagli? do rozwiązania tak 
poważnego a zaniedbanege proble- 


mu, jakim jest w każdym więk | 
szym ludzkim skupisku problem | 


dobrej wody i kanalizacji. 


TRUDNOŚCI KTÓRE TRZEBA 
PORONAG 

Brak wody i kanalizacji nie tyl- 
ko daje się we znaki micszkańcom 
ale przysparza sniastu żłej opinii 
w kraju i za granicą. Ojcowie mia 
sta, już lat 50 temu poczęli Się! 
nad tą sprawą poważnie żastana- 
wiać, W roku 1908, magistral po- 
wierzył inż, Lindley'owi, twórcy 
kanalizacji wieli miast w Niem- 
czech i Rosji, sporządzenie pla. | 
nów i kosztorysów. Plany te cze- | 
kały na realizację wiele lat. Brak | 
kredytów spowodował odłożenie tej | 
Sprawy na czas nieokreślony. Wiel 
cy i mali fabrykanci, traklujący 
Łódź jedynie jako teren złotodaj- 
ny, ograniczali się w zasadzie do 
eksploatacji, nie dbając o miasto 
i jego mieszkańców. 

Dopiero w roku 1925 rozpoczął 
łódzki magistrat realizację planu 
Lindley'a. Postanowiono przysta- 
pić w pierwszym etapie do budo- 
wy sieci kanalizacyjnej. : 

W okresie powojennym, Zarząd 
Miejski postawił sobie m. in. spra 
wę rozwiązania problemu sanitar- 
nego miasta, przez dalszą racjo- 
nalną rozbudowę kanalizacji. Pro- 


Towarzysz! 


ZAPISZ SIĘ NA UDZIAŁOWCA 


=a 


WIEDZY“ 


ZAPISY PRZYJMUJĄ 


| 


WSZYSTKIE KOMITETY PPS. 


Z całego kraju 


WSPÓŁZAWODNICTWO PRACY 
piotrkowskich kolejarzy. 


Pracownicy parowozowni w Piotr- 
kowie osiągnęli znasomiie rezultaty 
w wyniku współzawodnictwa pracy 
miedzy. poszczególnymi oddziałami 
i brygadami. Dotychczas miesięczna 
norma remontowanych parowozów 
wynosiła 5 parowozów, obecnie w re 
zultacie współzawodnictwa z paro- 
wozowni wychodzi 6 parowozójy. 


POŻAR NA WESTERPLATTE. 


m niewiadomych przyczyn wybuch 
groźny pożar w porcie gdańskim. 
wicher kierował płomienie w kierun 
ku walk historycznych na Wester- 
płatte i wkrótce pożar objął znaczny 
obszar. Dzięki natychmiastowej ak- 
cji ratowniczej pod kierunkiem gdań 
skiego kapitanatu pożar udało się u- 
gasić. 


Dnia 3 kwietnia b. r. zmarł nagle 


JAN SKIBA - SKROBISZEWSKI 


MAJOR REZERWY W. P, KAWALER KRZYŻY VEGTUTE 
GRUNWALDU, NIEPODLEGŁOŚCI PARTY- 
ZANOKIEGO I INNYCH ODZNACZEŃ BOJOWYCH. 
ODDZIAŁÓW LESNYCH POLSKIEJ 
ARM LUDOWEJ, 


MILITARI 


B KOMENDANT 


Wyprowadzeme zwłok nastąpi z domu żałoby przy ul. 
Gazówej Nr. 1 w dniu 5 b m. o godz, 16, 


ZWIAZEK 
O NIEPODLEGŁOŚĆ 


kamienice, „aby | które mają swe źródło w nieimor- 
największą ilość | mowanych jeszcze warunkach po- 
-= sprawa higie- | wojennych. 


Coraż |przez co oddanp do użytku kika 


UCZESTNIKÓW 


sig wprowadzeniem tak kosztow- 
nej inwestycji, Z pośród kilku kon 
cepcji, a m. in. sprowadzania: woe- 
dy z Niebieskich Źródeł pod Toma- 
szówem Mazowieckim lub Pilicy 
rurociągami, postanowiono zastoso 
wać plan przejściowy i stosunkowo 
najtańszy — wiercenia 


Kanalizacja, chociaż może nie 


2 kolektory, 


kanałów i uregulowano Łódkę na 
przestrzeni 360 m. 

Wodociągi poczęto budować w 
roku 1933. W ciągu poprzędzzją- 


Ku jedności młodzieży 
Urzemizacja Młodzieży TUR na nowym etapie 


Przewodniczący Kom 
nego Orsa j Młocz 
tow. Lucjan Motyka 
„RoBbofmizu* a 


gują miasto do 
Sieć wodociągowa 


trów, które obsłi 
chwili obecnej. 


u Central- | nie tylko PPS, ale również PPR. Ta 
sży TUR, | dobra tradycja musi być naszym 
zamieścił w |wkładem w ogólny dorobek młodzie 
ił pod powi | ży polskiej. Zadaniem chwil jest 
tytułem, onu ający zngadniena | wzmocnienie aktywności i ideowośći| 
miodzieżowe w Polsce w historycz- | naszych szeregów. — Na drodze do| 
nym okresie renlizacji jedności ro- | jedności młodziczy polskiej wyzby-| 
botniczej w m kraju. wać się będzieny błedów prawica- 


Tow. Motyka po i sj ana wości i oportanistycznych nalecia-; 
sytuacji międzynarodi ii omówi łości, będziemy zwiększać nasze wy- 


'h z jednoś- | siłki, aby: młądzież wychować w idei 
robotniczych, | wułki e postęp. Z historii naszej Or- 
samtzacji czerpać bedziemy doświad 


niu zagadnień, zw 
cią organiczną p 
piszę: 


Jest zupełnie zrozumiale, 
ces jednoczenia Klasy 


że pro- | czenie na przyszłość. Wnioski wycia |* 
robotniczej | gać będziemy nie tylko z zasług, alejgo KOL 


sta. Jest to znikomy procent, jed 
nakże zwiększa się on w miarę po- 
lepszania się naszych możliwości. 
OBRAZKI, KTÓRE BEDA 
WSPOMNIENIEM 
Widzimy jeszcze, co prawda 
smutne obrazki: kolejkr kobiet z 
wiądrami przy wodociągu ulicznym 


studzień |dla zaczerpnięcia wody zdatnej do 
artezyjskich, Wybudowano 3 stud|picia — jednak 
nie o głębokości 566, TT2 1 000 me- |w ciagu ostatnich 


że świadomość, że 
wu fat przyłą- 


czono do sieci wodocięgowej Ok. 
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Zebrania aktywu 
PPS 


Wojewódzki Komitet PPS w £a" 
dzi organizuje szeroko zakrojoną ak* 
cję popularyzowania zadań naszej 
Partii na obecnym elapie, zmierzają” 
cym ku jedności kiasy robotniczej 


alw Polsce. 


KONFERENCIE POWIATOWE PPS 

Dziś odbędą się na terenie nasze* 
go województwa na-tępujące kostet 
rencje powiatowe PPS. połączone z 
wyborami nowych władz, a miano” 


| wicie: 


W OPOCZNIE — godz. 18 — z ra“ 
mienia WK PPS rdział biorą: prze” 
wodniczący WK tow. Duniak, sekre” 
arz WK tow. Karbowiak oraz tow. 
Klepacki; 

W KUTNIE — godz. 10 — z ra“ 
mienia WE udział biorą: I sekretarz 
WK tow. Stawiński, sekretarz WE 


500 nieruchomości, daje nadzieję, 
że i te smutne nbrazki staną Się z 
biegiem czasu przebrziniałym 
wspomnieniem. 

W najbliższym czasie. „ak infor- 
muje dyrektor Kanalizacji i Wodo 
ciągów, toy. inż, Tadeusz Kowal- 
Ski, prace przedsiębiorstwa będą 


tow. Głowacki oraz tow. Ryiski. 
Wstep dla członków zweryfikowa” 
inych ze stałymi legitymacjanmi. 
ZEBRANIA AKTYWU PPS 
Pozstem odbęda się dziś zebrania: 
OZORKÓW — godz. 10 — w lo“ 
kala własnym — ul Listopadowa 5, 
|roferent tow. KruparSkidiński, czło” 
nek WR PPS; 


szły w kierunku powiększenia za- 
czerpu wody, a to w celu pokry- 
cia zapotrzebowania przemysłu. a 
także dta pokrycia konzsumcji przy 
łączaych pos Istnieją ponsd- 


fto plany rozbudowy sieci wodocię- 


wej, aby pokryta się z kanaliza- 
cyjńą. 

Wobec. trudności natury techni- 
cznej i materi: j ti przed 
siębiorstwa $ 
umianym interesie miasta, które- 
spodarzem i opiekunem jest 


ma zasadniczy wpływ ua kształto-|i błedów, które każdy ruch żywy witóraz klasa robotnicza. 


wanie się problemu miodzieżoweko | swojej historii posiada, 
w Połsce. Sloi przed nami wyrażnie | Wszystkim, którzy ulegajń podszep 
zagadnienie pełnej jedności całej de tom  Kkapłiulantów i panikarzy o- 
mełkratycznej młodzieży polskiej. Ja | świadczamy: 
ko omiurowcy stwierdzeliśmy zaw- Nowy elan w historii ruchu mło- 
sze, że jesteśmy „młodą gwardią | dzieży w Polsce, fo nie likwidacja 
PPS“, Na obecnym etapie historycz- | dotychczasowych Organizacji Młoó- 
nym rola ta nalilada na nas obowi- | dziecżowych, to mie zaprzestanie ich 
zek przygotowania ideologicznego na | dotychezasowet. działalności i likwi- 
szej Organizacji do tej jedności. |dacja ich dobrych tradycji. ale to 
Właśnie w tym roku upływa | zlanie się wszystkich nurtów i przeję 
ćwierówiecze istnienia naszej Orga- | cie ich najlepszych osiągnieć, tolep- 
nizacji. Ten okres to wielki udział w | szy, bo sprawniejszy sposób realizo- 


zwycięstwie idei socjalistycznej w | wania wspólnych celów, które przed 
Polsce. Przed wojną OM TUR był; młodzieżą polską stoją. 


Wierzymy, że nasi omturowcy oka- 
żą się godni rewolucyjnej przeszłoś- 
ci właśnie na tyn. najważniejszym 
w mu” sj historii — etapie. 


Rozpoczyna się akcja „W“ 


Program walki z chorobami wenerycznymi 


ośrodkiem walki z sanacją, ośrad- 
kiem lewicowej, rewolucyjnej myśli 
socjalistycznej. Wielu wychowanków 
OM TUR zasila dzisiaj aktywistów 


Ministerstwo Zdrowia wypowie- |żonych na zakażenie przez chorego. 
działo bezkompromisową walkę z|Podstawową komórką. całokształtu 


chorobami wenerycznymi w Polsce, 
Rozpoczęcie tej walki zwanej akcją 
„W“, wkracza obecnie na realne to- 


akcji przeciwwenerycznej są, porad- 
nie skórno - wenerologiczne przy 
Ośrodkach Zdrowia powiatowych i 


ry. wojewódzkich. Każdy lekarz, , bez 

Nieodzownym warunkiem akcji|względu na miejsce wykonywania 
zwalczania chorób _ wenerycznych | swego zawodu, lekarz poradni, jak i 
jest wykrywanie źródeł zakażenia | lekarz wolno = praktykujący, obowią 


osób zarażających) oraz osób nara- |zani są, w wypadku stwierdzenia 
choroby wenerycznej, użyskać do- 
kładne dane, dótyczące źródła zaka- 
żenia i przesłać je na specjalnym 
blankiecie do Powiatowej Poradni 
Skórno =- Wenerologicznej. Poradńia, 
po otrzymaniu tego doniesienia, roz- 
tacza opiekę nad osobą chorą. 

Akcja zwalczania chorób wenery- 
cznych wymaga współpracy ogółu 
społeczeństwa. Wczesne rozpoznanie 
choroby weneryczńnej, w szczególnoś- 
ci kiły oraz wczesne zastosowanie le 
czenia, ma doniosie znaczenie dla 
chorych i otoczenia. Leczenie kiły w 
pierwszym bkresie jest skuteczne w 
100 proc. Leczenie jest udostępnione 
i bezpłatne, 


W PZPD Nr 


WZOROWY SIEROCINIEC 
W TORUNIU. 

W Toruniu istnieje wzorowa placów 
ka wychowawcza, Państwowy Dom 
Młodzieży „Młody Las“ dla sierot 
i półsierot z całego kraju, Młodzież 
kształci się w szkołach średnich za- 
wodowych. Życiem wychowanków w 
Domu „Młody Las'* kierują wycho- 
wawcy i przedstawiciele samorządu, 
powołanego przez samą młodzież, 


IMPORT BAWEŁNY Z EGIPTU 
I Z BRAZYLIE. 

w Szczecinie na jednej z wysp 
przeznaczone zostały dwa duże ma- 
zazyny na pomieszczenie bawełny, 
importowanej do kraju z Egiptu i z 
Brazylii Magazyny są bardzo ob- 
szerne i mogą pomieścić jednorazo- 
wo 4 tysiące ton bawełny, której 


fistwowe Zskłady Dziewiar- 
skie Nr 1 przy ul. Krzemienieckiej 
nr 2 przygotowują się do wybo- 
rów do Rady Zakładowej. 
Podobnie jak w innych fabry- 
kach, nstenujaca Rada ma za so. 
bą poważne osiągnięcia — cieszy 
się uznaniem robotników, a jedna- 
cześnie działalność jej i ciemne 
strony, Które na szczęście bledna 
w zestawieniu ce stroną pozytyw- 
HAA 
Pigkną pozycję w biansie zaj- 
muje między innymi przedszkole, 


pierwsze transporty spodziewane są ; 
mieszczące się w dawnym pałący- 
ku myśliwskim Plihala. 55 dzieci 


w końcu kwietnia r.b. | 
i 
= tam opiekę, 


(się wszystkimi wygodami, 


e 
2 


WALKI ZBROJNEJ 
I DEMOKRACJĘ W ŁODZI. 


Jadwiga Sakowicz 


TOMASZÓW MAZ. — godz. 10 — 
świetlicy PZPW Nr 29, ul. Antonie* 
| go 28 — referent tow. Cwik, sekre" 
itara CKW PPS; 

IWIELUŃ — godz. 10—w sali Do" 
Jmu Kultury — ul. Daszyńskiego 17 
— referent tow. Jan Kowalski: 
RAWA MAZOWIECKA — godz, 
10 — w sali MRN, Rynek — refe” 
rent tow, Cz. Walasik; 

ZDUŃSKA WOLA — godźż. 11 — 
w lokalu wiasnym — Kościuszki 4 
—— referent tow. Bznkowicz. i 

ŁASK — godz. 10 w lokalt 
jwiasnym, Rynek 9 — referent, tow. 
'Rajkowski, 


lutro nastąpi otwarci 
Opierając się na ostatnim prze- 
mówieniu Ssekrettrza generats=go 
PPS, tow. Cyrankiewicza 1 na arty- 
kule sekretarza generalnego PPR, 


al 
SR 


stąpieniach jasno zostało stwier- 
dzone, że proces jedności polskiej 
klasy robotniczej musi L;ć poprze- 
dzony dalszym pogłębieniem jedno 
litego frontu i zbliżeniem ideologi- 
cznym, rozpoczynają się w całym 
kraju wspólne kursy szkoleniowe, 
obcjmujące członków bu Partii 
robotniczych. Przez dokładne po 
znanie całej tematyki marksistow- 
skiej, przez posiada- 
nych wiadomości, przez wspólte 0- 
mawianie zagadnień i problemów, 
związanych m dotychczasową wal- 
ką klasy robotniczej i osiągnięcia- 
mi jednolitego żrontu, znajdujemy 
najlepszą drogę do zbliżenia, wza- 
jemnego zaufania i wytworzenia 
atmosfery, która musi towarzyszyć 
temu wielkiemu aktowi zjednocze- 
nia organicznego polskiego prole- 
tariatu. 

W najbliższy: poniedziałek odbę- 
dzie się w Łodzi otwarcie pierw- 
szego turnusu kursów międzypar- 
tyjnych, które obejmą pokaźną 
ilość uczestników z szeregu fabryk 
i zakładów pracy na terenie na- 
szego miasta. Wykład inauguracyj- 
ny wygłosi w sali Centralnej Szko- 
ły PPR sekretarz CKW PPS. tow. 
ĆWIK. Kursy będą prowadzone 
wedle dotychczasowych  doświsd- 
czeń, przez najlepszych wykładow- 
ców obu Partii. Aktywni ezłonko- 


T 


norinkiarsia 
Pom-2>DZICO 


| Brak jest jeszcze żłobka. Prace 
przygotowawcze są rozpoczęte, ale 
ukończenie dziela przypadnie nō- 
wej Radzie, Bodzie ona mus'ałą 
| również zająć się sprawą świellicy, 
o którą upominają się robótnicy. 
Mimo trudności finansowych wszy- 
sey wyrażają nadzieję, że nawa 
Rade problem. ten rozwiąże. 

Z trzydziestu sześciu kandyda- 


tów do Rady kilku kandyduje po 


riz 


raz wtóry. Na uwagę zastuguje po- 
przedni przewodniczący Tow. Kwa- 
śniewski oraz tow. Przybylska Ste- 
fania, przodowniczka pracy, odzna 
czająca się dużynmt wyrobieniem spo 


cieszy |ieczny!m, Poza tymi na liście znaj- | proce. i 


dują się tow tow.: Myszkowski 


Wspólne kursy PPS i PPR 


e pierwsz:30 turgusu 
wie, ludzie pracujący ne 
odcińiach nagzcz i 
go, zawodowe 
nie tylko uz 


4 Swoje wado- 
sobie wiele zagad 
nień, ale przez wspólną pracę, wy 
mianę myśli, dyskusje, seminaria i 
bliższe poznanie się, stworzą pierw 
sze kadry aktywnych budowni. 
jczych jedności polskiego proleta- 
riatu. 

Przez coraz szerszy. zasięg kUT— 
sów, obejmujących coruz większe 
|zastępy zorganizowanych lowarzy 
szy, będziemy dawać najlcpszy 20- 
wód, ża idea jedności polskiej klam 
isy robotniczej nie wypływa z for- 
małnego łączenia zorganizowanych 
szeregów, ale, że jest wynikism Go- 
brze przepracowanego problemu, 
że rodzi się cna zarówno z potrzeb 
jak i wewnętrznego przekonania i 
zrozumienia na szych mas lu- 
dowych. 


jsze 


— 


Kalisz 
palstarszym miastem Polski 
W 1950 r. miasto Kalisz obchow 

dzić będzie 1600-lecie swego ist 
nienia, Pierwsze wzmianki o tym 
mieście ukazały się około 100 rox 
ku po Chrystusie w „Panegiryku” 
na cześć cesarza Trajana, napisa 
nym przez Pliniusza Międszego, a 
około 150 r. po Chrystusie Ptolo= 
meusz z Aleksandrii w swej „Ges 
grafike Hyplegesis" wspomina o 
grodzie Calissia. 


Przedwyborcza gorączka 


przed powołaniem do życia nowej Rady Zakładowej 


Wł. i Pietrzak Edmund, przodowu 
nicy pracy; Czaplińska Otylia i Na 
wra Helena nagrodzone przo- 
downyiezki, tow. Michałowski, prze 
wodt. Kola TPS i maloda przedowa 
niczka pracy OMTURówka Zofia 
Widawsica. 

Ostatni etap pracy w 
lutym; w którym wzięły udział 4 
ioddziały, wytypował 12 przodow= 
ników, którym orzypadły nagredy 
po 5 tys. zł, Livka Janina z newim 
jalni uzyskała 5058 proc. normy i 
otrzymała po raz drugi pierwszą 
nagrodę, Fronteżak Zofia wykona- 
ła 258 proc, Madejska WŁ 3% 


cha 
eka 


= 
zdobyla drugi raz pierwa 
szą nagrodę. (st.) 


Nr 92 (817). 


Ficeślo? — tu Sofia 


Po zwycięstwie nad śnieżną burzą 


nasi piłkarze walczą dziś z Bułgarią 


Przez kilka godzin niecierpliwie) 
czekaliśmy wczoraj ną połączenie 
telefoniczne z Bułgarią, aż wresz- 
cie o północy zadźwięczał telefon i w 
słuchawce odezwał się miły głos te 
łefonistki z dalekiej Sofii. 

Długo męczyliśny się jeszcze nad 
tym, aby naszej sympatycznej i cier 
pliwej rozmówczyni wytłumaczyć, iż 
chodzi nam o rozmowę z kierow- 
nictwem ekipy piłkarskiej reprezen 
tacji Polski Wszystko poszło już 
jak z płatka, gdy przedstawicielka 
centrali telefonicznej w Sofii zrozu- 
miała o co nam właściwie chodzi. 


Lisa szczypiorniaka 
rusza ze stortu 


WARSZAWA. — Dnia 25 kwiet- 
nia odbędą się pierwsze spotkania 
szczypiorniaka, drużyn zakwalifika 
wanych dò nowoutworzonej Ligi. 
Zespoły zostały podzielone na dwie 
grupy po 6 drużyn, północną i po- 
łudniową. 

W grupie I północnej grają: AZS 
(Warszawa). 2) „Warta“ (Poznań), 
3) ŁKS (Łódź), 4) „Ostrovia“ (Ostrów 
Wielkopolski, 5) ZZK  „LŁeonolia* 
(Opole) 6) zwycięzca eliminacji AZS 
(Lublin) „Zjednoczenie“ (Byd- 
goszez). 

Wszystkie eliminacje odbędą się w 
dn. 10 i 11 kwietnia (mecz i rewanż). 

Setkania finałowe, które wyłonią 
mistrza Ligi na rok 1948 odbędą się 
w połowie września br. 


Dział oficjalny ŁOZPN 
KOMUNIKAT WG. i D. Nr 7 
dalszy ciąg 
GRUPA H 

2.11.47 TUR Chojny — Łączność w. 0. 
3:0 i 2 pkty dla TUR Chojny. Bieg—Re- 
sursą — ZZE Unia Skierniewice 3:4 1 2 
pkty dla Unii. ZZK Koluszki — DKS 
Aleksandrów 3:2 i 2 pkty dla ZZK Ko- 
łuszki. 9.11.47 Bier—Resursa — Łączność 
4:0 12 ńkty dla Bieg—Resursa. DKS Alė- 
ksandrów — TUR Chojny 3:4 12 pkty dla 
TUR Chojny. Unia Skierniewice — ZZK 
Koluszki 0:1 | 2 pkfy dla ZZK Koluszki. 
1011.47 Łączność — Unia Skierniewice 
v, 0. 0:3 1 2 pkty dla Unii Skierniewice. 
TUR Chojny — ZZK Koluszki 1:1 i po 1 
pkrie dla kizdei z drużyn. Biecg—Resur- 
sa — DKS Aleksardrów 0:0 4 po 1 pkcie 
dla każdej z drużyn. 23.11,47 DKS Alek- 
sandrów — Łączność v 0. 0:3 i obustron- 
ny vałeower. ZZE Kołuszki — Bieg — 
Resursa 3:3 1 2 pkty dla ZZK Koluszki, 
Unia Skierniewice — TUR Chojny 5:0 
i 2 pkty dla Unii Skierniewice. 30.11.47 
Łączność — ZZE. Kóluszki v, o, 0:5 i 2 
rkty dla ZZK Koluszki, Unia Skiernie- 
wice — DAS Aleksandrów v. o. 3:0 1 2 
pkty dla Unii kir). TUR Chojny—Bieg 
—fesursa N2 i 2 pkty dla Bieg Resursa. 

Dalszy ciąg w następnym numerze, 


połączenie 
zatrzymała się nasza reprezentacja. 
e 


coś pod nosem i za chwilę rozmawia 


PZPN, 


Błyskawicznie otrzymaliśmy więc 
z hotelem, w którym 


Jeszcze senny pórtier mruknął 


liśray już z członkiem zarządu 
który towarzyszył naszej 
drużynie w podróży z Warszawy do 
Sofii. 

— Jak minął naszym chłopcom 
lot samolotem? — pytamy na wstę 
pie. 


— Jakoś tam poszło... Po sześcio- 
godzinnym locie i <45-minutowym 
postoju w Belgradzie, wylądowaliś- 
my w piątek o godzinie 14.30 na lot 
nisku w Sofii. Ze względu na prze 
ciwny wiatr w drodze z Budapesz- 
tu, lot nasz trwał dłużej, niż prze- 
widywaliśmy. Trochę strachu nape- 
dziła nam również burza śnieżna, 
którą mieliśmy „szczęście* spotkać 

w połowie 
drogi. Chłopcy 
spokojnie sie 
dząc w kabi- 
nie, jedynie 

wystraszeni 
spoglądali na 
siebie i mógł- 
bym się zało- 
żyć, że w tym 
momencie nikt 
z nas już nie 
myślał o me- 
czu, bo samo- 
lot huśtał. jak 
rozkołysana na 


Mieczysław Gracz 
w akcji 

morzu łódź. 

jednak, po 


nie dobrze, 


nas przedstawiciel 


Skutki burzy najbar- 
dziej odczuli Cieślik i Gajdzik. Dziś 
jednodniowym wypo- 
czynku, piłkarze ci czują się zupeł- 


— Kto witał reprezentację? 


— Na lotnisku w Sofii powitał 
ambasady pól- 
skiej, przedstawiciel sportu bułgar- 
skiego — Filip Jenoch i urzędnie” 
ka naszej placówki dyplomatyczr 
która wręczyła Mieciowi Graczor 
bukiet czerwono-białych kwiatów. 


— Jakie jest zainteresowanie me- 
czem? 
Olbrzymie! W sekretariacie 
związku bułgarskiego ze wszystkich 
miast tego państwa nadesłano po- 
nad 50 tys. zamówień na bilety 
wstępu. Nie wszyscy jednak. dosta- 
ną się na mecz, bo stadion Junaka, 
na którym rozegrane zostanie spot- 
kanie może pomieścić najwyżej 0- 
koło 30 tys. widzów. Zresztą mecz 
Bułgarii z Polską jest ogólnym te- 


matem rozmów. Gazeta „Narodni 
Sport“ rozpisała ankietę na temat 
wyniku dzisiejszego spotkania. 


60 procent czytelników wypowiedzia 
ło się za wygraną Bułgarii, a 40 pro 
cent za remisem — nawet za zwy- 
ciestwem Polski. 

— Jak drużyna spędziła 
dzień przed meczem? 

— Po śniadaniu — pojechaliśmy 
wszyscy na boisko Junaka, gdzie 
piłkarze nasi przeprowadzili lekki 
trening dla rozruszania mięśni, 

Po południu zostaliśmy zaprosze- 
ni na podwieczorek do ambasady 
polskiej. Tam w miłym i beztro- 
skim nastroju spędziliśmy cały wie- 
czór. A po tym — apel, do łóżek i 
spać! Trzeba przecież wypocząć 
przed tak poważnym spotkaniem. 

— Jaki nastrój panuje w druży- 
nie? — pytamy na zakończenie, 

— W żadnym wypadku nie pesy- 
mistyczny, a raczej, powiedziałbym 
— bojowy! (wi) 


ostatni 


Jak śćewremować > 


Schemat treningowy do biegu na nrzełai na 1000 m. 
dla młodzieży męskiej 16 — 18 iat 


Trenować należy dwa razy w ty” 
godniu. 


I-szy trening: marsżobieg — 1000 
m. W czasie marszu przebiec Z 
przerwami 2 x po 200 m. — luźno, 


swobodnie, 


II-gi trening: marszobieg na 1500 
m. W czasie marszu przebiec 3 X po 
200 m, z przyspieszeniem tempa i z 
kilku minutowymi przerwami po” 
między biegami. 


III-ci trening: marszobieg na 2000 
m, obejmujący 2 lekkie biegi po 
400 m — zupełnie swobodnie „pół 
gazem“ i 2 x po 60 m — szybko, 


IY-ty trening: a) 3 biegi po 100 m 
z krótkimi przerwami, b) bieg na 
500 m na pół siły, jak najlużniej. 

V-ty trening: marszobieg na 2000 
m, obejmujący 2 biegi po 500 m. O- 
statnie 100 m w każdym biegu — 
szybko. 

VI-ty trening: a) 3 biegi po 100 m 
„pół gazem“, b) bieg na 500 m na 
pół siły. 


Vvii-my trening: bieg na 1000 m. 
— lekko, ostatnie 200 m — szybko. 


VIH-my trening: 3 x po 200 m. 
„pół gazem” z dłuższymi przerwami, 
lekko, płynnie. 


List?... 


— Co to takiego?... 
Oddał. Matka zaczęła śpiesznie czytać. Gdy zwró- 
ciła się do drugiego pokoju spostrzegł, że jej czer- 
stwa, ogorzałą twarz stała się blada, grube usta za- 


cisnęły się i tworzyły prostą, wąską linię. 

silna ręka drżała, trzymając w górze małą kartkę. 
— Asa — zawołała i pośpieszyła do drugiego po- 

koju, skąd widać było siwą, potarganą głowę męża. 


— Masz, czytaj to. 
Clyde poszedł za nią i widział, 
drżącą nerwowo rękę. 


go ciosy moralne. 


— Ts, ts, ts — padł pierwszy dźwięk z tych ust, 
języka do podniebienia, 
dźwiek słaby i niewłaściwy, jak się zdawało Clydowi. 
Raz jeszcze usłyszał te — ts, ts, ts — i głowa ojca 
zaczęła się chwiać z boku na bok. 

— Co ją mogło skłonić do tego? — zapytał wresz- 
spojrzał na żonę, która odpowie= jludzkim, które wprawdzie Bóg stworzył, 

|nie kieruje, gdyż nie chce kierować. 


wyrażony  przyciśnięciem 


sie i 


cię. odwrócił 


działa mu zmieszanym spojrzeniem. 


może od niej? 


Zwiędłe usta poruszyły się 
machińalnie. Każdy, kto go znał lepiej wiedział, że 
taki wyraz, jakby przesadnie hamujązy ”denerwowa- 
nie, zjawiał się zawsze na jego ustach, gdy dosięgały 


Wielka, 


jak ojciec wyciągnął 


ręce z tyłu, przechadzał się po pokoju kręcąc 
i przebierając krótkimi nogami, 
wielkie kroki. — Ts, ts, ts — cmoka? znowu. 
Na twarzy Griffitshowej wrażenia malowały się jsię takie znękanie, jak w jego oczach. Jeszcze raz 
wyraźniej. Przez twarz jej przesuwały się kolejno |przejrzała list prawie gniewnie i odezwała się do 
uczucia irytacji, zniechęcenia wraz z piętnem bólu. Asy: 
Ponieważ mąż upuścił kartkę, podniosia ją, rzuciła 
raz jeszcze okiem i na twarzy pogłebił się wyraz nie- 
pokoju. Była przygnębiona i niezadowolona, jakby |dzieci, gdyż Clyde, Julia i Frank stali tutaj i patrzyli 
natrafiła na zaplątany węzeł, którego rozplątać nie |ciekawie, pilnie i nieufnie. 
mogła, jak ktoś, kto zaciska zęby, żeby się nie skar- 
żyć, a jednak pragnąłby wydać jęk bólu żałosny, chwilę pomówić. Dzieci 
gorzki. Poza nią były całe lata szczerej wiary i pracy |raz pójdziemy, 
religijnej i jej prostoduszne sumienie mówiło, że te- 
go rodzaju próba powinna była być jej oszczędzona, jci ustyszały trzask przekręconego guzika elektryczne- 
Gdzież w chwili występku był Bóg? Gdzież Chry- |go, słyszały cichą rozmowę i popatrzyły na siebie. 
stus? Dlaczego nie sprzeciwił się temu? Jakie znaj- 
dzie na to wytłumaczenie? Jak wyglądają teraz bi- |— żeby mógł zrozumieć dokładnie o co chodzi. Nā- 
blijne obietnice? Gdzież Jego nieustanna opieka? Je- |wet Julia nie bardzo jeszcze zdawała sokle z tego 
sprawę. Jedynie Clyde, 
nieszczęścia trudno jej |ciem, usłyszawszy zdanie matki: — Uciekła z kimś... 
było natrafić na właściwą drogę, przynajmniej na |— zrozumiał wszystko. 
razie. Clyde patrzył na nią i wiedział, że długo błą- 
dzić nie będzie. W ślepej, dualistycznej czci i ona |że tam i był jeszcze ktoś, pewnie jeden z tych firey- 


stawiał 


go zapewniane łaski? 
W obliczu tak wielkiego 


 BólwA 


Przerwa w rozgrywkach ligowych zwię 
kszy niewątpliwie zainteresowanie dzi- 
siejszymi spotkaniami A-klasowymi. 

Najciekawsze z nich odbędzie się w 
Pabianicach, gdzie PTC zmierzy się z 
Widzewem. Oba te zespoły zajmują cz0- 
łowe miejsca w tabeli, mając jednakową 
ilość utraconych punktów (po cztery). 
Dzisiejszy mecz ma więc zasadnicze znas 
czenie dla uformowania się czoła tabeft. 

Pabiantrzanie, zespół składający się z 
młodych, ambitnych i utałentowanych 
zawodników, mając poparcie własnej 
publiczności będą niczwykle groźnym 
przeciwnikiem dla Widzewa, mimo iż 
wystąpi on w składzie zasilonym zawod- 
nłkami ligowej drużyny. Mecz ten ro- 
zegrany zostanie na stadionie PKS. Po- 
czątek o godz, 11. Sędzłowić będzie p. 
HanySz, 

Aktnalny lider tabeli — TUR toma- 
szowski przyjeżdża do Łodzi, gdzie spot- 
ka się z jedenastką Zjednoczonych. 
„ostatni mecz TUR-u z Borutą wskazuje, 
że tomaszowianie nie osiągnęli jeszcze 
dobrej formy, ate dysponują już teraz 
b. dobrą kondycją fizyczną, co w spot- 
kamu z drużyną tego typu jak Zjedno- 
czone jest poważnym atutem. 

Liczyć się należy z ciekawą, wyrówna- 
ną walką, w której minimalnie większe 
szanse wydaje się mieć jedenistka a 
ści. Ten mecz wyznaczony ma boisko 


Bz Âs 


imei | 
Klasie © 
Zjednoczonych rozpocznie się © godz. w 
Sędziować będzie p. Oryniewski: ii 
Outsider taball łódzki TUR grać będzię 
z jednym z najbliższych swych sąsiadów 
w tabeli — ZZK, 1 
Kolejarze wykazują dość nierówną fo: 
mę. Y 
Po przegraniu z Borutą na włąsn 
terenie, w następnym tygodniu Odnie: 
© zsierzu zdecydowine zwycięstwo, Je 
żeli dziś kolejarze zagrają tak, jak W 
pierwszym meczu z Borufą, TUR możę 
się wzbogacić o tak bezcenne dla niege 
punkty. Spotkanie wyznaczone na bói 
ko ŁKS rozpocznie się © godz 11, sędzi 
wać będzie p. Grabowski. > i 
W. Tomaszowie tamtejsza Lechia po 
winna mieć mniej kłopotu z Borutą, nii 
przed tygodniem TUR. Oczywiście, na: 
leży się liczyć z ostrą walką bówiem Eo: 
ruta mając na swym koncie tylko A pkt. 
znajduje stę w bezpośrednim zagrożeniu 
gradncją: ji 
Łigowcy EKS wykorzystując wolny od 
mistrzostw termin wystuplią w drużynie 
A-klusówej w jej meczu z Conco: 
Oczywiście piotrkowianie nie mogą tego 
uznać ża pówód do radości. Jeżeli wal“ 
ka z rezerwami ŁRS-u dawała twardej 
drużynie Concordii realne Szanse na 
zwycięstwo, to przeciw zespołowi Jigow= 
ców szanse te skurczyły nie niepomiete 
nie, 


Tęcza walczy z M.K.S-em 


Dziś o godz. 11 w hali Wimy oa>] 


będzie się finałowy mecz pięściar- 
ski między łódzką Tęczą, a Milicyj- 
nym KR. S, (Gdańsk). 1 

Goście dość pewni zwycięstwa o- 
toczyli tajemnicą imienne zestawie- 
nie swej ósemki, zapowiadajao jedy- 
nie, że wystąpi ona w nieco zmienio 
nym skladzie 

Łodzianię nie przygotowują nato- 
miast większych niespodzianek i H- 
czyć się należy, że wystąpią w skła- 


rek M, Bednarek I, Jurek, Grymin, 
Mazur, Trzęsowski, Markiewicz, Ja= 
skóła. 

Mecz wywołał znaczne zalntereso= 


dzie zapowiadanym, a więc: Bednat 


wanie, a wobec braku innych cies- 


kawszych itiprez w dniu dzisiej 
szym. należy się spodziewać wielkiej 
frekwencji, to też organizatorzy pró- 
szą za naszym pośrednictwem 0 
wcześniejsze przybycie do hali. 


Joe Louis w Brukseli 


BRUKSELA. Bokserski 
świata waźi ciężkiej Joe Louis przy 


mistrz jny za bilety i nie gwiżdźe. To mi się 
podobało, bo w 


w niej najbardziej 


był z Paryża do Brukseli, gdzie pó- |nas gwiżdzą, gdy biją brawo i gdy 


witany został na dworcu przez ty- 
siące entuzjastów sportu bokserskie 


Zapytany przez 
popularną dzien- 
nikarkę sportową, 
jak się czuje po po 
dróży, czarny bom 
bardier oświadczył, 
iź nie będzie nigdy 
w Europie podró- 
żować koleją, bo to 
go za bardzo mę” 
[AA 
-— Czy podróż 
sleepingiem tak 
bardzo pana zmę- 
czyła? — zapytała dziennikarka. 

— Zamęczyły mnie pierwsza Kla- 
sa europejki. Nie mogłem zmrużyć 
ani na chwilę oka, bo ciągle odwie- 
dzały mnie one, prosząc, abym opo- 
wiadał o swej karierze sportowej. 

Na pytanie, co najwięcej podobało 
się mu w Europie, Joe Louis odpo" 
wiedział: — publiczność, przeciwni- 
cy in nocne lokale, chociaż posiada- 
ją one słabe orkiestry, które grają 
beż wyczucia i bez tempa, To senni 
rycerze ci wasi jazzbandziści. Gdy 
tańczyłem, a orkiestra tak słabo gra 
ła, nogi chciały strajkować. 

Ach, nie ma fo, jak nasi murzy- 
nil... — zawołał z entuzjazmem Do- 
uis i ciągnął dalej. Pochwaliłem pu- 
bliczność. Owszem, 


protestują. 

— A przeciwnicy?—zapytała dzien. 
nikarka. 

— Gdybym zawsze walczył z ta- 
kimi bokserami, jak wasi — przez 
długie lata dzierżyłbym tytuł mi- 
strza świata wszech was. j 

Bardziej jednak twarde pięści po- 
siadają moi rywale w Ameryce i dla! 
tego nie wiem, czy gdy poraz drugi 
przyjadę do Enropy, powitacie już 
mnie — jako mistrza świata. 

i 


i 


Przed meczem piikarskim 
Francja - Wiochy 


Dzisiejsze spotkanie piłkarskie 
między reprezentacjami Francji i 
Włech wzbudziło w Paryżu wielkie 
załnteresówanie. Do czwartku wszyst, 
kie bilety na mecz — który odbę« 
dzie się na stadionie „Colombeg" 
mieszczącym 60.009 widzów — zosta 
ły wyprzedane. 

Mecz zapowiada się tym cieka- 
wiej, że Francja wystąpi do niego) 
z dwoma nowymi „nabytkami”: 
bramkarzem Marcelem Domingo I 
środkowym pomocnikiem Robertem. 
Jonquet. 

Atak Francji prowadzić będzie 
popularny murzyn Ben Barek. 

Należy przypomnieć, że w roku 
zeszłym Włochy pokonały w Bart 


jest naprawdę |najbliższego naszego przeciwnika — 


wyrobiona sportowo. Płaci słone ce- |Czechosłowację 3:1. 


głową | W pierwszej jednak 


się tak, jak jej męża, 


— Chodźno — zaw 


poz 


chwili widać było w Griffit- 


śmieszne |showej tylko ból i gniew, lecz usta jej nie skrzywiały 


nawet w oczach nie okazało 


— Uciekła z kimś i nie powiedziała... 
Urwała nagle, przypomniawszy sobie o obechości 


ezwała męża. — Chcę z tobą 
niech idą spać. My też za- 


Udali się oboje do małego pokoiku z haliem. Dzie- 


Frank był jeszcze za mały, zaledwie dziesięcioletni 


więcej stykający się z ży= 


Esta zerwała z domem, jak on to miał zrobić. Mo- 


i mąż jej wyłączyli Boga z całej tej sprawy. Fana- |ków, których widywał na ulicy przy pięknych dziew 


I założywszy 


lecz nim; 


tyzm ich, pewność o Jego nieustannej opiece nie po- |czętach i z takim musiała uciec. Ale dokąd? I kto to 
zwalały'*na mieszanie się Boga w tę sprawę. Szukali |był? W tej kartce musiało coś być, ale matka nie po- 
czegoś innego, złośliwego, zdradliwego, o zwodziciel- |zwoliła przeczytać. 
skiej mocy, czegoś, co wobec wszechwiedzy Boskiej [Czemuż nie wziął jej ukradkiem i tylko dla siebie? 
i Jego wszechwładzy umie tylko oszukiwać i zdra- 
dzać — i znaleźli w omylnym, perwersyjnym Sercu |tał Julii z 


Odebrała mu ją tak śpiesznie. 


— Jak ci się zdaje, czy jej będzie lepiej? — zapy= 
powątpiewaniem w głosie. 


(D. c. n) 


e EŃ 


(3 


Nr 92 (877) 


Dzień w Łodzi 


Telefon: red, dyżurnego 144-18 


DYŻURY APTEK: 


locy dyżurują apteki: 
96), 
, „Dancerowej 


(Pio 


owska 


(Pla Wolno 
ska 92), SI 


ziawińskiej - Roprows 
z tanietewioza: (Par 
t4gowska 51). 


LATRYE 


PAŃSTWOWY TEATR. W, P, 
Dziś o godz. 19,30 niezwykle śmiała w 

ym į w problematyce 
J.P, Sartrć'a „„Jadzcznica z 


a w wykonaniu B: Bonackiej, 
J. A. Impickiego I F. Żukow- 


WĘSrzZYNA, 
skiego. Reży: 


a Erwina Axera, Dekora= 
iego. 

ku szkolnym nie posia- 
u na widownię. 


„ TEATR 
Dziś © godz, 19 mir 


POWSZECHNY. 
„Omyłka” Bo- 
I hy na tle 
5 Dramatyzacja 
da Lidii Zamków. 
z. Strzeleckiego. 


lesława P. 
Erwina Axe 


Dekoracje my 


Obsadę two M. Miedzińska, B. Bro- 
nowSkKą, H. Puchniewska, B. Rachwałska, 
M. Rozierska, M. Krawczykówna, D. 
Manńcęwiczówna, U. Latosównn, K. Pą- 
zowsłki, J. Iarski Staszewski, K. 
Dejmek, J. W + J. Rłosiiski, B, 
Bolkowski, A. Kwiatkowski, I» Grdon 


i słuchącze PWST. 


TEATR „OSA%* 
zachodnia 43, tel. 140-09 
Dziś ostatnie dwa przedstawienia o go- 
dzińie 18,30 i 19,90. 
We czwartek dn. 8 b. m. premiera pt. 


«WIOSENNY BIEG”. 
TEATR „SYRENA' Traugutta 1. 
Dziś o godzinie 16 1 19 min. 50 „AM- 
BASADOR*" Z, Gozdzwy i W. ‘phia, 
wesołe widowisko saty- 
ryczn MmitzyEą, vami 1 tańcami, 
erze cały zespół „„Syreny”. 
nna od godz, 10—13 i od 16. 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOLNIE- 
RZA, ul. Daszyńskiego 24 
t codziennie o godz. 19,15 komedia 
SZKOŁA ŻON w reżyserii 
ns  Korzeniewskiego, w dekorac- 
ach i kostlumagh Teresy Roszkowskiej. 
Udział błora;f Hanna Bielicka, Jerzy 
Duszyński, Halina Głuszkówna, Czesław 
Guzek, Adam Mikołajewski, Michał Me- 
lina, Zofia Mrozowska, Tadeusz Schmidt 
Bwa Szymańska, Ludwik Tatarski 1 Ja- 
cej Woszczerowicz. 

Kasa czynna od 12-ej. Tel. 123-02, 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
nLUTNIA* 
Piotrkowska 243, tel. 107-25 
Codziennie ó godz. 19,15, w niedzielę 
o godz. 15.30 „ZEMSTA NIETOPERZA" 
operetka w.3-ch aktach J. Straussa w 
premierowej obsadzie. _ 


Bilety  wvzesśriej' do nabycia w Spół- 
dzielni Artystów Płastyków, ul. Piotr 
kowska 102, a od godz, 17-ej w kasie 


teatru. Uwaga: kass teatru nie przyjmu- 
je zamówień przez telefon. 


Rep. CYRK Nr. 1, Plac Leonarda, 
Codziennie o godz, 19,15, w sobotę i nie 
dzielę o g- 16,15 1 10,15 wietki program 
atrakcyjny pod dyr. Din-Dona. 


(16.30, 18:30, 


niedz 
uł. Narutowicza 20: 


; 


I TYK — 


„Nicholauż Nickleby’ (16, 18.30, 21 
w niedz, 13.30), 

BAJRA — ul, Franciszkańska 31: 
«Wi a“ — 16,30, 18.30, 29.30, nie- 


f - +30, 

GDYNIA — ul. Daszyńskiego 2: 
„Program Aktualności Kraj; 1 Zagr. 
Nr S* (12, 13, 24, 15). 

„Mr Smith jedzie dć Waszyngtonu" 
16, 15.0, 21, w niedz. 139.50). 

HEL — ul Legionów 2/4: 


16, 


MUZA — Ruda Pabianicka: 
„Wieczna E « (18, 20, w niedz 16). 

POLONIA — ul. Piotrkowska 67: 
„Ostatni Etap“ 13.30, 16, 
niedz. 11. 


PRZEDWIOSNIE — Zeromskiego 74/76: 


18.30, 21, 


„Dwulicowa Kobieta* — 17, 19, 21, 
niedz. 15. 

ROBOTNIK — ul. Kilińskiego 178: 
„Niebo czy piekto — (17, 19, 21, 
w niedz. 15). 

ROMA — ll. Rzgowska 04: 
„Dziewczę z półmocy”* (16.80, 18.50, 


Z. 14.30). 


RZEOW 2; 
„Mężczyźni w jej iut" (16.30, 18.30, 
20.00, w miedz. 14 


STYLOWY — ni. Kilińskiego 123: 


„Pod dachami d6,30, 18:30; 
20.39, w niedz. 14.70). 

SWIT — Bałucki Rynek 5: 

„U kresu drogi* (17, 19, 21, w nie- 
dziele 15). 

TĘCZA — ul. Piotrkowska 108; 

„Pod dachami Paryża" — 17, 19, 21, 
niedz. 15, 17, 19, 21. 

TATRY — ul. Slerkiewicza, 40: ) 
„S dał — (10, 19, 21, W: nie- 
dziele 15). 

WISLA — ul. Daszyńskiego 1: 

„Zietona Dolina" (16, 18.90, 21, w nle- 
dziete 18.30). 

WŁGKNIANRZ — ul, Zawadzka 16: 

„Guwernantka”” — 16, 18,39, 21 w nie 


dziele 13,30, A ies t% 
WOLNOSC — ut. Napiórkowskiego 10: 

„Rodzina Froment* (16.30, 18.30, 20.50, 

w niedz, 13). 
ZACHĘTA — ül. Zgiersi 28 
7 „Pani Miniver'—16, 28,50, 
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Pobór młodzieży do „Służbw Polsce“ rezo czai si 


| stawiła 
do komisji. Trzy 
kwalifikacyjno-rejestracyjne 
poczęły w naszym mieście 
pracę w dniu wczorajszym, 


swą 


WIZJA SILNEJ POLSKI 

W jednej z nick, w siedzibie Wy- 
działu Wojskowego Zarządu Miej- 
skiego, przy ul. Piotrkowskiej 104, 
uczestniczyłliśmy wczoraj w uro- 
| czystości rozpoczęcia poboru rocz- 
ników 1929, 1930 r 1931 do „Służ. 
by Polsce". 

Obecni są cztonkowie Komisji, 
komendant wojewódzkiej SP kpt. 
Koźluk, jego zastępca kpt. Pie- 
ehocki, prezydent miasta, tow. Sta 
wiński, naczelnik Wydziału Woj- 
skowego Folt oraz reprezentanci 
komisji współpracy organizacji 
młodzieżowych. W ostatniej chwili 
na salę wchodzą przybyli z War- 
szawy dyrektor biura wojskowego 
Ministerstwa Administracji Publ., 
ppłk. Moskalik i szef wydziału po- 
boru i formacji w Komendzie Głów 
nej SP mjr Iwaszkiewicz, 

Przemawia prezydent. Państyo 
c mówi on — zwróciło się do mło. 
dzieży, aby pomogła w odbudowie. 
Liczy na to, że młodzież, która 
przodowała w walce z okupantem 
i teraz nie pozostanie w tyle, gdy 
chodzi o odbudowę. Zwłaszcza, mło 


Dziś w niedziełę dnia ê bm, odbędą się 
następujące zebrania: i 

© godz. 2-iej, zebranie międzypariyjne 
przy PZPB Nr 9 ul. Łąkowa 23/28. 

Referat polityczny wygłosi tow. 
kiewicz Marian. 

O godz, 10, zebranie członków dzielni- 
cy PPS „Chojny-Południe'. Referat po- 
lityczny wygłosi tow. inż. J. Piekut. Ze 
względu na ważność sprawy Komitet 
prosi o liczne i punktualne przybycie, 

Jutro w poniedziałek dnia 5 bm, od- 
będą się następujące zebrania: 

o godz. 13,30 zebranie Koła PPS przy 
PZPW Nr 38 Oddział B., ul. Gdańska g0, 
Referat polityczny wygłosi tow. Miśkie- 


$ 


Mis- 


wicz Marian. 
O godz, 17, zebranie Kół PPS i PPR 
przy Wydziale Zdrowia, Zarządu Miej- 


skiego w Łodzi, ml. Piotrkowska 113, 
1 piętro. Referat polityczny z ramienia 
PPS wygłosi tow. M. Polkowski, 


KOMUNIKAT 
Wydział Kobiccy WK PPS zawiadamła 
wszystkich członków PPS, Że biblioteka 
czynna jest w poniedziałki, środy i piąt- 
ki w godzinach od 17 do 19 przy ul. Na- 
rutowicza 28, I piętro. 


KOMUNIKAT 

wydział Kadr WK PPS zawiadamia, Że 
otwarcie V Turnusu Wojewódzkiej SZKko- 
ły Partyjnej nastąpi dnia 12 bm. o godz. 
11 przed poł. Wszyscy kandydaci zakwą- 
lifikowani winni zgłosić się do sekreta- 
riatu Szkoły (Łódź, Południowa 65, X pię 
tro) tegoż dnła najpóźniej do godz, 10 
min, 30, Komitety, które do tej pory nie 
zgłosiły kandydatów winny te uczynić 
pod  odpowiedzialnością organizacyjną 
najpóźniej do dn, 6,4,48 r, 


=]Rz DiE = 
= — cha 2 >g j 
~ ~ prg a a= OT P ma 


NIEDZIELA, 4 KWIETNIA 

403 „Zegarynka muzyczna”, 8.00 
nik, 520 Program na dzis. 830 Muzyka 
popularna, 6.50 Pogadanka Związku Pol- 
skich Rodzin Radiowych. 5.00 Transmi- 
sja Nabożeństwa z Głowna. Kazańie 
Księdza M. Rękasa, 10.00 Muz 11.00 
Odczyt. progr. na dzień bieżący 11.05 
„Na widowni tygodnia — felieton H. 
Elle, 11.13 łyty marki „Fogz-Record", 
11.20 Lekkie pioseńki (płyty), 11.50 Wia- 
domości dla R-węzłów wygłosi Dyr, OKT. 
P. R. A. Śmiejan, 12.04 Poranek s 
niczny w wyk. Ork. Pilih. Wrocław: č 
p/d K: Wiłkomirskiego. W przerwie — 
Radilokroni! 330 „Górne wyżyny fe- 
Hieton J. Wyszomirskiego, 18.40 „Niedzie- 
la na wsi”, 14.25 „Mądra rada" — zagad: 
ką radiowa, 14.85 Chwila Biura Studłów, 
1340 „Baron“ — słuchowisko w. j 
biche'a, 15.25 Pieśni dziecięce K. Szy! 


Dzien- 


temmuz. dla dzieci, 17,00 „Ople 
ką pracującą'* — pogadanka 
8, 17.00 „Podwie X przy 
18.20 „Wrona * art ra 
dłówy L. Świeżawskiego, reż. Zb. Kor 
pałki, 18.40 popularna, 19.25 
Utwory fortep 8. 
skiego, 19.4 y vklu: + 
literackie", Dziennik, 20.30 
wa, 29,50 Wieadom, sport. lök 
w progr. lok. na jutro, 21.00 > 
chosłowacja przemawia do Polski: „80 
„W wiośenńym nastroju“, 22,09 D 1 
taneczna w wyk. Ork. Tan. P. R. 2245 


3 
y taneczna cert 
ończ, audycji i Hymn, 


życzeń, 0.40 Zak 


Młodzież nasza jeszcze raz dała | dzież robotniczej Łodzi, która pier- 
dowód swojego patriotyzmu. Jesz- |wsza proklamownia wyścig pracy. 
cze przed formalnym terminem za | Musimy odbudować zniszczenia 
ciągu do brygad „Służby Polsce" |to bardzo szybko, 
się masowo i ochotniczo | potęgę gospodarczą 
takie komisje (państwa. 
roz. | mają dziś wiele podziwu nawet wro 
|gowie nasi, którzy kiedyś z ironią 


i 
aby wzmocnić 
i polityczna 


Dla „polskiego tempa“ 


mówili e tzw, „Polnische Wirt- 
|schaft*, destem przekonany, że 
| nasza młodzież dzielnie zda egza- 
min, że swoje gorąte uczucia pa- 
triotyczne przekuje w praktyczny 
czyn. Inwestycje, które zbnudujemy 
rękoma młodzieży — oto wkład 
najmłodszych w odbudowę kraju, 
którym sami będą w przyszłości 
rządzić, 


BADANIE OCHOTNIKÓW 
Następuje urzędowe otwarcie 
prac komisji. Lekarze w białych 


Dwa przemysły zwyciężyły 


(tb W tych dniach odbyły się w 
Łodzi dwa posiedzenia Komitetu 
Współzawodnictwa pracy przemysłu 
włókienniczego. Po zapoznaniu się 
z wynikami pracy przemysłów ba- 
wełnianego, wełnianego, włókien 
sztucznych i jedwabniczego w ostat 
nim kwartale ubiegłego roku komi 
tet ustalił, że zwycięskim zespołem 
we współzawodnictwie pomiędzy 
przemysłami bawełnianym i wełnia 
nyrn jest zespół pracowników prze- 
mysłu wełnianego. 

Przemysł wełniany zwyciężył dla 
tego, ponieważ duch współzawod- 
nictwa pracy przeniknął włókniarzy 
tej gałęzi przemysłu od dyrekcji 
branżowej aż do najmniejszych ko- 
mórek w fabrykach, Nawet na naj- 
niższych szczeblach produkcji wy- 
konano zadania dziennie ponad nor- 
mę i wydajność zarówno robotni- 
ków jak i majstrów stale rosła, Ko 
mitet wyraził uznanie dla organów 
kierowniczych tego przemysłu, pod- 


Instrukcja o koloniach letn 


Jakie dzieci będą miały pierwszeństwo w wyjazdach? 


(00 W dniu wczorajszym nadeszła 
do Łodzi instrukcja, dotycząca or- 
ganizacji tegorocznej akcji kolonii 
i półkolonii letnich dła dziatwy i 
njłodzieży. 

M. in. instrukcja wyraźnie usta- 
nawia zasadę skasowania bczpłat- 
ności pobytu na koloniach. Opłaty, 
jakie wnosić winni rodzice, zależne 
są od ich dochodów. Najniższe staw 
ki stosowane będą dla dzieci rodzin, 
w których na członka rodziny przy 
pada przeciętny dochód miesięczny 
poniżej 9 tys. zł, W tym wypadku 
opłata wyniesie 5 procent kosztów 
utrzymania. Rzeczywisty koszt u- 
trzymania dziecka na kolonii mie- 
sięcznie ustalony został na sumę 6 
tys..zł, a na półkolonii — 3 tys. zł. 
Ministerstwo Oświaty pokrywać bę 
dzie koszt utrzymania dziecka w ra 
mach od 1 tys, do 8 tys. zł. mie- 
sięcznie, i 

Jeśll chodzi o zakwalifikówanic 
dziatwy i młodzieży na wyjazd ko- 
lonijny, to decydować o tym będą 


Besiialsiei ojcec 


katował własne dzieci 


Jakże straszny jest widok małego 
dziecka, które drży ze strachu i cho 
wa się za stół sędziowski w obawie 
przed własnym ojcem. Taka właśnie 
wstrząsająca scena rozegrała się w 
Sądzie Okręgowym. 

Na ławie oskarżonych znalazł się 
Józef Kobyłecki, ojciec 8-letniej Sa 
binki i 2-letniego Janka. Przyszedł- 
szy do domu w stanie nietrzeźwym, 
począł znęcać się nad córką bijąc ją 
haczykiem kuchennym, kopiąc i 
szarpiąc za włosy. Nikt nie stanął 
w obronie dziecka, bo w mieszkaniu 
znajdowała się jedynie sparaliżowa 
na babka, Matka dziewczynki, ro- 
botnica fabryczna, po powrocie z 
pracy znalazła małą leżącą na po- 
dłodze w strasznym stanie. 

Podczas rozprawy zeznaje żona 
oskarżonego, krewni i Sąsiedzi Z 
zeznań ich wyłania się cała trage- 
dia-rodziny. Kobyłecki po powrocie 
z Niemiec porzucił rodzinę, znalazł 
sobie młodą jakąś dziewczynę i prze 
stał się troszczyć o najbliższych. Po 


kitlach 
Ogólne wrażenie wywiera deklara- 
cja jednego z nich, który oświad- 
cza prezydentowi, iż zrzeka się za- 
płaty za pracę, gdyż pragnie ge- 
stem tym podkreślić znaczenie pow 
stania „Służby Polsce”, 

Kolejno podchodzą do stołów 
rozebrani młodzi chłopcy, odzna- 
czający się swą fizyczną tężyzną. 
Przedstawiają dokumenty, zaświad 
czenie o prześwietleniu, proszą © 
wcielenie do poszczególnych for- 
macji. 

—_ Panie doktorze, prosze mnie 
przyjąć do hufców lotniczych. Je- 
stem mechanikiem i na pewno dam 
sobie radę... — mówi jeden z ju- 
naków. 

Centymetrem lekarz bada obwód 
klatki piersiowej, opukuie plecy, 
zagląda do gardła, kaze odczytać 


Welna i włókna sztuczne 


we  współzawodnictwie pracy 


kreślając, iż potrafił należycie prze 
prowadzić kontrolę wykonania norm. 
Zwycięskie zespoły przemysłu weł- 
nianego otrzymają dyplomy uzna- 
nia. 

Dalej komitet stwierdził, że zwy- 
cięskim zespołem w współzawodnic 
twie pomiędzy przemysłami jedwab 
niczym i włókien sztucznych jest 
ten ostatni. 

Analizując ogólnie wyniki pracy 
obu przemysłów, należy stwierdzić, 
że wśród obu współzawodniczących 
zespołów dały się zauważyć równe 
wysilki w kierunku przekroczenia 
planu produkcji i podniesienia wy- 
dajności pracy. 

Zwycięstwo zespołu pracowników: 
Przem, Wł. Sztucznych w żadnym: 


s 


wypadku nie należy uważać za dys: 
kwalifikujące jego współzawodni- 
ków, którzy również mogą się po- 
ch zalić bardzo wysokimi osiągnie- 
ciami. 


dotyczyć będzie dziatwy w wieku: 
do lat 15. Szkoły będą także kwali- 
fikować ną wyjazd dzieci, które do 
nich nie uczęszczają, a tylko miesz; 


kają w ich rejonie. Młodzież w wie-H 
Sze w 


ku od lat 16 rekrutowana będzie na 


f 


wyjazd kolonijny przez organizacje? 
przez rady załogowe% 


młodzieżowe, 
fabryk, względnie przez Związki Za! 
wodowe. 

Pierwszeństwo w skierowaniu na 
kolonie letnie będą miały dzieci b. 
więźniów politycznych, dzieci ofiar 
terroru hitlerowskiego, dzieci b. u-l 
czestników walk  wyzwoleńczych, 
dzieci przodowników pracy, nauczy 
cieli i robotników, wreszcie dziecił 
pózbawione dostatecznej opieki ro- 
dzicielskiej, 

Kwalifikowanie na wyjazd 
pocznie się w maju, a pierwsze ko- 
łonie uruchomione będa na obsza- 
rze łódzkiego województwa w pierw: 
szych dniach czerwca. 


paru miesiącach jednak zapragnął 


. ; s p | 
ożenić się ze swą kochanką i zaczął ąda, 
odwiedzać dom żony żądając rozwógnów i cisów. 


du. Formą wymuszenia 
było znęcanie się nad dziećmi. 
Gdy 


szony jest usunąć oskarżonego, 
dziecko nie może wydobyć z siebie: 
ani słowa, drży ze strachu i płacze, 
Po chwili mówi: 


sia mówiła, że ma on kochankę. 


— Czy ty kochasz tatusia, bawiłóprzemysł minstu 


się kiedy z wami? Może zbił cię tyl- 
ko raz. 

— Nie, tatuś zawsze nas nienawi- 
dziła Nigdy nas nie pocałował, On 
mówił na braciszka i na mnie strasz 
nie brzydkie słowa. 


Za nieludzkie ustosunkowanie sięganel w tej Sprawie i stara: 


do własnych dzieci i za pobicie ma 
łej, sąd skazał Kobyłeckiego na 1 
rok więzienia z pozbawieniem: praw 
rodzicielskich 


zajmują swoje miejsca. | 


rj 


g mysłowych, 


i | mieszkaficów 


i 


szkoły i przedszkola — jeśli wyjazdy czną iłość zieleni, Na głowę miesz 


pikańca przypada zaledwie 10 m kw zic- 


rozwodujwskaząć na ogród 


na salę sądową wprowadzo-#ul. Fymienieciiego i P 
na zostaje mała Sabinka, sędzia zmyżw którym jest wspanłał 


gi 
8 


| Pta 


na tablicy duże i małe litery, Wszy 
stko w porządku! 

Uczeń siódmej klasy szkoły Śred 
niej jest zdrów, zostaje przyjęty, 
przez przewodniczącego komisji. 


NIEZADOWOLENIE... 

Kolejny poborowy zostaje z lis 
sty skreślony, jest bowiem za mło» 
dy. 

— Zgłosisz sie, chłopcze, za rok? 
— mówi lekarz. 

Grymas niezadowolenia maluje 
się na twarzy młodzieńca. ZaSmUum 
cony jest również inny rosły chto- 
pak o atletycznej budowie. Nie 
zapisują go, ponieważ, jak się oka- 
zuje, ma obywatelstwo francuskio, 

Dużo jest ochotników. WszysSt» 
kich intryguje jedna sprawa: kie- 
dy nastąpi wcielenie do brygady? 
Członkowie komisji wyjaśniają, że 
młodzież miejska, ze względn na 
trwające zajęcia szkolne, powoła- 
na będzie dopiero na drugi turnus, 
w lipcu, i pracować będzie na Śląs 
sku, na Pomórzn czy w Warsza” 
wie przez całe wakacie. Teraz ko. 
lej jest na młodzież wiejską, która 
weieloną zostanie do brygad | pra- 
cować będzie aż do rozpoczęcia 
robót polnych. 

W pierwszym dniu przez komł. 
sje łódzkie przeszło kilkaset pobo- 
rowych. Praca potrwa jeszcze pa- 
rę tygodni, 

Wszystko przemawia za tym, że 
pobór da spodziewane wyniki. Nie 
dziwnego. Nasza młodzież rozumie 
swoje obowiązki j chee zadokumen- 
tować, że słowa jej o miłości Kra- 
ju zmajdą pełne pokrycie w CZy- 
nach. 

STG. 
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akie sa przeszkotńy? 

Od dwu lat włądze miejskie toczą 
zażnrty bój o przejęcie i przekazą= 
nie do użytku ludności szregu 6. zw, 
ogrodów i barków  pofabrycznych, 
znajdujących się w bezpośrednim są 
sicdztwie wielkich zakładów prze- 
a odgzodzonych dia 
„chińskim murem 
Sprawa jest ważną. Łódź jest mia- 


|5pra kominów a powietrze zatruwa= 
me jest ich dymem i pyłem. Mylne 


jest mniemanie, że Łódź ma dosta- 


Teni, podczas gdy norma wynósi 30 
m kw. Prawdą jest tylko to, że za- 
drzowienie naszych ulic jest najicp= 
Pelsce. Mamy bowiem w mie 
ście, według danych wydziału plan- 
acji, 45 tysięcy drzew alejowych. 
Ale same drzewa — ta nie wszystko, 
Tym bardziej, że mamy niewystar= 
crającą liczbę parków, W dodatku, 
ze względu na brak kredytów, nie 


można ich rozbudewać, Jako przy= 
Ekład służyć może Park Ludowy na 
sZdrowiu. 


Okoliczność ta była promotorem 
walki o ogrody połabrykanokie. Zda 
wało by się, że przemysł, który, po 


cicielem ogrodów dawnych fabrykan 


|stoiclem ogrod fabryk, stał się właś 
TOZ- 


pójdzie na rękę miastu i jego ludno 


bój łódzkich, przeważnie Niemców, 


Kaci, stanowiącej przecież wielotysię= 
gczną armie jego robotników. 


Tym- 
czasem, nicstety, różne okoliczności 
natury. formalncj, biurokratycznej 
stają rzekomo na przeszkodzie od- 
daniu MŁodzł jej ogrodów. Wśród 
nieh jest kilka wiełoliektarowyceh o 
pięknym i rzadkim drzewostanie, 
które z braku opieki ulegają syste- 
matycznej dewastacji. Typowym 
przykładem może być park Lecnar- 
posiadający piękne okazy klo= 
Tak samo można by 
po fabrykancie 
niemicckim Herbstcie, przy zbiegu 
lzslnianej, 
ongiś pal- 


bofimfarnia, albo na ogród przy fabry 
zy vis a vis fabryki 


ce Grohmana, 
Geyera. 


Gzie realizacji obietnice danych przez 
odnośnie przeka= 
zania i umiastowienia parków. Ko= 
mu załeżeć może, aby z rozległych 
terenów parkowych, leżących odło= 
giem, nie korzystały masy robotni- 
cze ządymionej fabrycznej Łodzi? 


Jesteśmy przeświadczeni, że nasz 

władz 

miejskich trafią na należyty erunt 

znajdą peine zrozumieni obec- 

iych zarządców  skarbców eleni 
stg, 


f 


me przez Obwodowego 
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Na ławie oskarżonych w Sądzie 
Okręgowym zasiadła wczoraj mło- 
da dziewczyna, Irena Witkowska, 
tóra dokonała kradzieży kołnierza 
ze srebrnych lisów, garderoby dam- 
skiej i męskiej i szeregu cennych 
przedmiotów z mięszkania Bolesła- 
wa Talago przy ul. Nawrot 23. Przy 
jęta do pracy jako pomocnica do- 
mowa w dniu 19 kwietnia 1947 r, 
przedstawiła się jako repatriantka 
z Wilna i zachowaniem swym bbu- 
dziła zaufanie. Toteż następnego 


TENISE D 
j ' A s 


KURIER POPULARNY 


W domu 


jest najbardziej niebezpieczny 


dnia pozostawiono jej opiece całe 
mieszkanie. Sprytna złodziejka sko 
rzystała z okazji i wyniosła wszyst- 
ko co było cennego w domu i wy- 
jechała w niewiadomym kierunku. 

Za złodziejką rozesłano listy goń- 
czę. Została ona ujęta w styczniu 
1948 r. w Otwocku pod Warszawą. 

Stanawszy przed sądem Witkow- 
ska przyznała się do popełnienia 
kradzieży. p 

Sad skazał Witkowską na 1 rok 
więzienia. 


Włamanie w noc sylwestrową 


znalazło w sądzie swój epilog 


Około godz. 12, w noc Sylwestro= 
wą 1947 r. patroł milicji zauważył 
przemykające się ul. Zamenhoffa 
dwa cienie ludzkie, objuczone pacz 
kami, Na widok „władzy“ jeden z 
cieni zniknął, drugi stanął niezde- 
cydowanie. Okazało się po spraw- 
dzeniu, że był to jeden z powraca- 


"jących z „wyprawy“ złodziei. Doko- 


W czwartek 
premiera w „Osie” 


W. czwartek dn. 8 b. m. na scenę tea- 
tru „Osa* po starannej miesięcznej pró- 
bie wchodzi nowa rewia p. te „WIOSEN- 
NY BIEG“, Będzie to połączenie humo- 
rtu, satyry politycznej, piosenki i tańca 
z imscenizacją i nastrojami wiosny. DO- 
tychczasowy zespół z Dyniszą na czele 
zostal rozszerzony i wzbogacony o nowe 
wybitne talenty jak Helena Grossówna, 
Jadwiga Gosławska i ulubieniec Warsza- 
wy Antoni Jaksztas, 

Obecny program „Coś się zaczyna“ 
grany jest dzisiaj ostatni raz. Od ponie- 
działku do śródy włącznie z powodu 
prób generalnych przedstawienie zawie- 
Sżone, 


REJESTRACJA KART ŻYWNOŚC. 

Zarząd Miejski w Łodzi — Wy- 
dział Aprowizacji — podaje do wia- 
domości, że wszyscy posiadacze kart 
żywnościowych kategorii III (trze- 
ciej) winni rejestrować w sklepach 
rzeźniczych włączonych do miejskiej 
sieci rozdzielczej kupon III z mie- 
siąca kwietnia rb. na mięso świeże 
(rabankę). 

Rejestracja tych kuponów trwać 
będzie do dnia 10 kwietnia rb. 


WYDAWANIE KART ZAOPATRZE 
NIA NA MIESIĄC MAJ rb. 

Zarząd Miejski w Łodzi — Wy- 
dział Aprowizacji — podaje do wia- 
domości, iż począwszy od dnia 1 
kwietnia rb. rozpoczęło się wydaw- 
nictwo kart wymiennych na mie- 
siąc maj, które trwać będzie do dn. 
8 kwietnia rb. włącznie. 

Do dnia 14 kwietnia Zakłady pra- 
cy óbowiązane są przyjmować karty 
wymienne od pracowników, a od 
dnia 14 do 20 kwietnia — wymie- 
niać je na karty rzeczywiste w od- 
nośnych Okręzach kart Zaopatrze- 
nia. 

Przypomina się pobierającym kar 
ty, że do dnia 11 kwietnia rb. admi- 
nistratorzy domów obowiązani są 
zwrócić wykazy na karty wymien- 
ne, zaś do dnia 23 kwietnia rb. za- 
kłady pracy winny zwrócić wykazy 
pracowników do właściwych Biur 
Rozdziału Kart. 

Jednocześnie Wydział Aprowiza- 
cji podaje do wiadomości, iż po- 
cząwszy od wydawnictwa kart na 
miesiąc maj rb. karty dodatkowe 
kat, „C' wydawane będą razem z 
kartami żywnościowymi na podsta- 
wie oddzielnych wykazów pracow- 
ników ciężkopracujących. 

Wykazy te winny być poświadcza 
Inspektora 
Pracy. 


nali oni kradzieży z włamaniem z 
mieszkania Katarzyny Zadywernej. 
Znaleziono przy złapańym pęk wy- 
trychów. 

W dniu wczorajszym ujęty przez 
milicję osobnik nazwiskiem Cieślak 
Aleksander stanął przed sądem. Od 
powiadał on za kradzież 4500 zł., 
garderoby, zegarka oraz szeregu in- 
nych cennych przedmiotów z miesz 
kania Zadywernej. 


Sąd biorąc pod uwagę dotychcza- 
sową niekaralność oskarżonego, ska 
zał go na dwa i pół roku wiezienia. 


Śmierć pod tramwajem 


A LA dniu wczorajszym na ul. Zgier- 

skiej przed posesją Nr. 128 miał miej 
sce tragiczny wypadek. Jadący tram 
wajem podmiejskim Stanisław Olej- 
nik usiłował wyskoczyć w pełnym 
biegu z tylnego pomostu pierwszego 
wagonu. Olejnik był w stanie nie- 
trzeżwym i wyskakując wpadł pod 
koła przyczepki, Przybyły na miej- 
sce wypadku lekarz (Pogotowia Ra- 
tuńkowego stwierdził zgon. Zwłoki 
przewieziono do Zakładu Medycyny 
Sądowej. 


Nieudana kradzież 


Barbara Materko została ujęta na 
gorącym uczynku kradzieży garde- 
roby damskiej z mieszkania Mieczy- 
sławy Urbańczyk, zam. przy ul. Rad- 
wańskiej 52. Złodziejka wypchnęła 
szybę w oknie i dostała się w ten 
sposób do mieszkania, Wychodząc z 
łupem na ulicę została zauważona 
przez jednego z lokatorów domu i 
oddana do dyspozycji władz. 


eee M r e 


ZARZĄDZENIE 

zarząd Miejski w Łodzi — Wydział 
Kwaterunkowy — na podstawie art. 25 
lit, £) dekretu o publiczne jeospodarce 
lokalami Dz. U. R. P. nr 4/46, poz. 27) za- 
rządza: rejestrację wszystkich domów 
przydzielonych na cele mieszkaniowa 
urzędom, instytucjom, zakładóm, przed- 
siębiorstwom państwowym; samorządo* 
wym, spółdzielczym oraz prywatnym 
1 pozostającym w ich administracji. 

w tym celu wszyscy zarządcy lub ad- 
mimistratorzy wyżej wymienionych dó 
mów, a jeśli nie ma zarządcy lub admi- 
nistratora — Kierownicy odnośnych urzę- 
dów, instytucyj, zakładów lub przedsię 
biorstw złożą do dnia 15 kwietnia rb. w 
Wydziale Kwaterunkowym Zarządu Miej 
skiego, Al. Kościuszki nr 1, oddzielne dla 
każdego domu wykazy, zawierajace w 
tytule: adres domu i wskazanie, komu, 
przez jaką władzę 4 kiedy został przy- 
dziełony, 3 w treści — wyszczególnienie 
lokali ze wskazaniem: a) nr lokalu, b) 
ilości izb, c) nazwiska i Imienia główne- 
go lokatora, d) ilości osób zamieszkałych 
w danym lokalu, e) miejsca pracy głów- 
tego lokatora. 

Osoby. winne niedokonania zgłoszenia 
lub podania w wykazach nieprawdzi- 
wych danych, karane będą w trybie ad- 
minisuacyjnym aresztem do 3 miesięcy 
| grzywną do 30.000.— zł lub jedną z tych 
war z mocy art. 3% lit. a) i c) powołane 
go na wstępie dekretu, 

Łódź, dnia 2 kwietnia 1943, 

Za Prezydenta Miasta 
(=) STANISŁAW DUNIARK 
Wiceprezydent Miasta 


MEBLE 


RÓŻNE TANIO ODDAJE 

Sp. „BUDOWA* nl. PIOTRKOWSKA 154 
(w. podwórzu). 
jak również wykonuje. wszelkie ROBOTY 
PUDOWLANE, — Dla kupujących ną pro- 


Telefon 202-854, 20976 


wincję odstawa własna, fachowa i punk- 
tualna. 
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poszukiwanie oracy tö zł es wyraz 


OFERTY KIEROWAĆ: 


ZUW ULE EET 


WMOUOMWNANNAMANOOOWONUNWOON OO MIONNIOMODMNONUDOKU GOOD NOW AWU DOMU LA DOOOOATNN 
Ww kł d „mawawanunan aw aRRRMRRARAW ARN aDaSRNRWa Anan ananasa 
, y a y TUR | TEATR „OSAĄA* ZACHODNIA 43 Telefon 140-09 
w świetlicach robotniczych % 16.30 DZIS OSTATNIE 2 PRZEDSTAWIENIA 19,30- 
Dziś odbędą się nast. odczyty: |Í Ś Ę « 
„godz. 10, Związek Soróórza jo „CO S! ZACZYNA $ 
ców, Wydział Komunikacji, Wór: | oraz SKECZ S 
czańska 5 — „Znaczenie historycz |ý WIELKI MEOCZ* z A, DYMSZA, 
ne klasy robotniczej” — prof Z.IŃ zamiast produkcji muzycznych orkiestry B-ci ŁOPATOWSKICH. 
Makarczuk. A UWAGA! Czwartek 8 bm. PREMIERA „WIOSENNY BIEG". ý 
„godz. 17, Związek Samorządow-|f A 
ców, Wólczańska 5, odczyt dla 5 Przedsprzedaż w kagłe teatru w godz, 10—13 i od 14. 


wszystkich pti 
laktyki w walce z chorobami* — 
prof. dr Z. Szymanowski 

godz. 11), Ośrodek Szkolenia Zawa 
dowego Fabryk Przemysłu Metalo- 
wego, Nawrot 27 — „Poglądy demo- 
kratyczne w literaturze polskiej“ 
— prot N. Haliręt-Pacanowska. 
DETNLES Suga. „i MAW W NAZZE 


OGŁOSZENIE, 

Zarząd Miejski w Łodzi — Wydział 
Gospodarczy ogłaszą przetarg nieograni- 
czony na dostawę 3 maszyn ręcznych do 
liczenia, 

Bliższe Informacje i formularze ofer- 
towe ctrzymać można w Wydziale Gos- 
püdarezym, uł. Legionów nr. 10, 3 piętro, 
pokój nr. 14, w godzinach od 9 do 13, 

Oferty pisemhe, odpowładające treści 
tcrinularza ofertowego, w zapieczętowa- 
nej i zalatcwanej kopercie bez znaków 
firmowych z napisem: „Oferta na do- 
stawę 5 maszyn ręcznych do liczenia”* na 
leży składać do dnia 6 kwietnia 1948 ro- 
ku, do godziny 9, pod wyżej wskazanym 
adręsem, gdzie również w tym samym 
dniu o godzinie 10 nastąpi otwarcie 
ofert. 

Wadlum przetargowe, zgodnie z prze 
pisami w wysokości 5 proc. cd sumy 
oferowanej, należy wpłacić do Głównej. 
Kasy Miejskiej, Łódź, ul. Roosevelta 15, 
a kwit wpsaty dołączyć do oferty. 

Zarząd Miejski zastrzega sobie prawo 
wyboru dostawy bez względu na cenę, 
a także prawo uznania, że przetarg nie 
dát wyniku. 

Łódź, dnia 24 marca 1948 roku, 

zarząd Miejski w Łodzi, 


O ew a A 


OGŁOSZENIE, 

Ww związku ż zarządzeniem Minister= 
stwę 4 prowizecji w sprawie natychmias- 
toweso nadesłania odpowiedzi na ankiete 
6 stołówkach pracowniczych — Zarząd 
Miejski w Łodzi — Wydział Aprowiza- 
cji — wzywa wszystkie iństytucje i za- 
klady pracy (z wyjątkiem zaopatrywa- 
nych przez Rejonową Centralę Aprowi- 
zacyjną), które w wyznaczońym termi- 
nie ankiety tej nie złożyły — do nie- 
uwłocznego przesłania jej do Wydziału 
Arrowizacji (Łódź, ul. Legionów 160, 2 
pigtro, pokój mr. 235). 

Łódź, dnia 3 kwietnia 1948 roku. 

Zarząd Miejski w Łodzł. 


OGŁOSZENIE. 

Zarząd Miejski w Łodzi — Wydział 
Komunikacji — podaje do wiadómości 
osób zainteresówanych, że poczynając od 
dnia 3 kwietnia rb. we wszystkich spra- 
wach związanych z koncesjonowaniem 
dorcżek samochodowych należy zwracać 
sle do Wydziału Komunikacji — Oddzia- 
łu Samochodowego 1 Ruchu Drogowego 
=i. Piotrkówska 17, poprzeczna oficy- 
na, ITI piętro. 

Łódź, dnia 3 kwietnia, 1948 roku. 

Zarząd Miejski w Łodzi, 


OGŁOSZENIA DROBNE 


Lekarze 


pr med SIENRO KSAWERY 
sta chorób skórnych,  Jęcherza, 
rycznych przyjmuje, Kilińskiego 132, 
godz. 13—14 1 16—18. Tel, 205-55. 
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špera t 
wene- 
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DR MIKOŁAJ BORNSTEIN — choroby 
©obiece, uł. Traugutta 9, LII p. powrócił. 


Pa z i 
pr. ZOFIA KOŁSUT — choroby kobiece 
akuszeria, wznowiła przyjęcia, godź, 3S—3 
pp. Piotrkowska: 70—8, tel. 212-22. 42 


Kupno i sprzedaż 


WYTWORNIA Galanterii Metalowej M 
Wellner i S-ka Łódź, Piotrkowska 112 ku- 
puje srebro każdej ilości —358 


Nauka i wychowanie 


KURSY Centralnego Związku Stenogra+ 
tów, Piotrkowska 83, zapisy na masz 
rtopisanie, księgowość początkową, prze- 
bitkową. 


Zagubione dokumenty 


SKRADZIONO 
P.Z.P.B. Nr 8, 
karte odzieżową na 
Aniela, zamieszkała w Łodzi, 
życkiego 17, 


legitymację fabryczną 
kartki żywnościowe i 
nazwisko Qiesiak 
uL Rý- 


Nr 92 (877) 


DO BIURA ZRZESZENIA W ŁODZI, ul. ROOSEVELTA Nr 17 m. 3a. 


(Pr. 156) 


TEATRE KOMEDH MUZYCZNEJ „LUTNIA* 
ul. PIOTRKOWSKA 243. — TEL. 107-25 


CODZIENNIE O GODZINIE 19,15 
h w NIEDZIELĘ 2 PRZEDSTAWYENIA o godz, 15,30 i 10.15 


»ZEMSTA NIETOPERZA« 


OPERETKA w 3 aktach J. Straussa. — W premierowej obsadzie, 
Bilety wcześniej do nabycia w Spółdzielni Artystów Plastyków ul. Piotr- 
kowska 102, a od godz. 11 w kasie teatru. 
UWAGA: Kasa teatru nie przyjmuje zamówień na bilety przez telefon. 
W niedzielę kasa teatru czynna od godz. 11. 


IMMO WOYTTUC A 


Zrzeszenie Prywatnego Przemysłu Chemicznego w Łodzi 


POSZUKUJE: 


chemika wzglednie ekonomisty 


Z WYŻSZYM WYKSZTAŁCZNIEM NA STANOWISKO DYREKTORA ZRZESZENIA, 
WARUNKI DO OMÓWIENIA, A 


r S -IY f 
„Znaczenie profi” |zuuauuwunanunss a SNN S NANSA A T S 


pm 137 e a 0 
TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA, ul. Daszyńskiego 34 


DZIŚ o godzinie 182.15 
KOMEDIA MOLIERE'4A 


SZKOŁA ZON 


Kasą czynną od godz, 12. Telefon 1258-02, 


b NOW POOR W DOROTOWO ROC BOO RORRA AAAA nN 
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TEATR »SYRENA«E 
DZIŚ 2 RAZY o godzinie 16 ; 19.80 


„AMBASABOEŁ** 


barwna groteska dyplomatyczno-saty ryczna Z.Gozdawy 1 W.Stępnia 


DOWCIP ARTUALNY — PIOSENKA — TANIO. 
Udział bierze cały zespół „Syreny*, balet i orkiestra, 


W próbach komedią „DOBRZE SKROJONY FRAK": 
Kasz czynhą przez cały dzień, Telefon 272-70. 


ŚWIAT PRACY 


ZAOPATRUJE SIĘ W GARDEROBĘ DAMSKĄ 1 MĘSKA 


oraz w galanterię, obuwia i kapelusze 


W SKLEPACH ~ 


SPÓŁDZIELNI 


„DOM MODELOWY” 


LODŹ, ul. PIOTRKOWSKA 45 


ul. STALINA 61 


' 


GENY o 20% NIŻSZE OD CEN /WOLNORYNKOWYCH, 

UBRANIA MĘSKIE od zł 6132.— 
PALTA DAMSKIE od zł 8525— 
PALTA MĘSKIE od zł 8249— 


UWAGA! CZŁONKOWIE ZW. ZAWODOWYCH ZA OKAZA- 
NIEM LEGITYMACJI OTRZYMUJĄ 10% RABATU. 


Redaktor naczelny: 
ARTUR BARACZEWSKI — przyjmuje od godziny 12-teżj do 13-tej. 


SEKR. RED. — od godziny 10-tej do 11-tej, 
WYDAWOA: Spółdzielnia Wydawnicza „WIEDZA*, 


NASZE TELEFONY: 


Centrala telefoniecrna Redakcji | Administracji 1256-91, 257-099 


Redaktor Naczelny 1350-46 Dyr. Detegatury „Wisdza”*  269.% 
Zastępca Red. Nacz. 112.54 Wydział Czasopism 2581-98 
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